
/ 

Dzisieiize uroczystości dożynl<owe - manifesłaciq 
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ROK li (V) PONIEDZIAŁEK S WRZEŚNIA 1949 ROKU Nr 242 (1167) 

MANIFEST KONG ESU 
Z Wiązku Bojowników o Wolność i Demokrację 

POLACY! PAMIĘTAMY.„ HAŃ.&A ZDRA.JC0M NARODU, cy pov:-st_anio getta warszawskie· 
Mija c1ziesiqć lat od chwili najaz- SPRAWCOM KLĘSKI WRZEŚNIO- go 

du hitlercwsl;ie"4"1 na Polske., od tra· Parnięte>.my naszą bezbronność, mi· V1'EJ! ' t · trog"cznego o s•a ,;- Eony rąk daremnie wyciągających uczes nicy l p w • · giczne3· kalashofy wrześniowe3·. · k. ' się po karabin, bezkarne harce wra· Dzisia i pci d1iesięcin lalach my, ma worszows 1ego, 
PAMIĘTAMY„. ivch sam0lotów i marsz faszystow· folnierze i urz0slnicy wal'<. o wolnc3ć żołnierze I i li Armii Wojsko Pol-
Pamiętamy wrześniowe dni klqski. ~kich kolumn żądnych krwi i zdoby· i demokrację raz jes?.cie przyporni· skicgo, którzy u boku Armii Ro· 

kiedy żołnierz polski z karabinem czy, które miażdżyły żywe ciało na• nam'' prawdę i nauke: dni wrześnio- d;:ieckzej wyzwolili ziem:ę polską 
57edł pr:reciw niemieckim tankom, rodu. wych wszystkim Polakom. od krw.Jwego jarzmo najeźdźcy i 
kiedy do śmierci trwała załoga We· Parnl('łl'my podłą zdradę rządów sa DZIŚ WIEMY_. wyrąbali orężem granice nad 'O· 
slerplatte, kiedy nieustraszona lud- nacji, któ1e paktowały z Hitlerem, a drą, Nysą i Bałtykiem. 
iif'Ść Stolicy gołymi rękami prze1 dłu odrltlcałv pomoc Z.wiązku Radzieckie Polska zacofana, Polska nędzy, 1 Zespalamy nasze szeregi w je· 
gie tygodnie broniła przed wrogiem go, rządów sprzedajnych generałów ciemnoty i wyzysku mas prn.cujących I den Związek Bojowników o W':Jl· 
oostępu do Warszawy. 1 dygnitnzy, umykających· ze zlotem olbrzymiej i jedynie twórczej więk- I ność i Demokroc1·ę. 

i · I · · d •w swfri narodu, Polska ucisku mniej-
Pamiętamy żołnierzy walczących zagran cę - rozwie mozmoną 11 ei szości m:rodowych, Polska rządzona Jednocz.ymy się w Polsce ludo-

l::ez dowódców. rQbotników w szere· sję 1 sz::iiegostwo na usługach wroga. przez g'!rść wyzyskiwaczy i dla ich wcj, wcielającej w Ż.)'Cie ho;;la 
9nch batalionów ochotniczych, poi. Pamięti\my gorycz zdrady i osamot mle1 esów, Polska zaprzedL1'1a między i idee, które przyświecały nom we 
skich komunistów, ktÓ!:ZY wyłamaw· niEnia, kiE'dY rzekomi sojusznicy z za nar0dow.:.mu kapitałowi, Po~ska od- wszystkich zmaganiach z zoborc'l· 
szy !-..raty prosto z winień szli bro- chodu odmówili - nam pr7 vr<ec70nej dziC'lona m•ir~rn kłilmslw i inl rygami mi i ciemiężycielo'.lli naszego ludi.I 
nić ojczyzPy, czerwonych kosynie· pcmocy i haniehn!e porzucili Polskę międzvni110dowC'j sp(1l1<i wvzyskiwa- w walkach z reakcją i zoprzoil· 
rów !Jrly1~skich - wszystk:ch tych, na p<1stwę naj~źdzcy. czy od ?wi:izku 11odziC'cldNTo, od sił stwem nmodowym. 
J<tó rz·r walczvli i qinqli, piersią swq NiP wr:cmnimy tragedii powstanid postępu, ni os icych pok<i.j światu, Jednoczymy się, oby razem z 
zasłciniaj<\c.: rO<]El hordom faszystow- wnszawskiego. wolność lt1clom, W\·7wolenie i god- klasą robotniczą, rozern z mąsomi 
skirh naj~źdźców. I !\ie zapomnimy handlarzy krwi. no~l: prac.:uj<)cemn człowiel\:.iwi. ludowymi, razem z całym noro· 

Czeq, hohaleromi' Cześć poległym k t?r7y tohal~rsl;iej Stolky · kazali T.1ka P0lska ni'! monh1 hyć niepo· dem wo!czyć i pracować nad J· 
w hojach w1ześniowych obrońcom zg.i;ąc ni. marne. .-Jleoła, taka Polska mnsiała sie stać trwoleniem podstciw niepodległo· 
ff rl''Zn ! Pamiętamy te gorzki~ i kiwawe lek bl'""l ronnq jrm1„zkn imp"rialistów i śc1, demokracji lurłowei i pokojlJ. 

JC hi torii. h r4 1 h ~t1hor w~ I. Niech w dziesiątą roc1nicę h1tl. 
D71S "'JEMY... p AMIET AMY I NIE ZA POMNI· rawskiej napości na Polskę, nauki kię-
Słuszna byłl droqa demokratów. MY... · ski wrześniowej staną się drogowsk::o· 

h tó1z.y w jC"dno łączyli sprawę niepo- Nie ZilpC'mnimy hnmiaru ofiar 1 I zem_ dla _c:i!eg~ ~aro.du. -
(IJcglości 7e sprawą wyzwolenia ludu bezmiaru hitlerowskiego barbarzyń-1 N1echo1 skup101q s1_ę masy lud?w:, 
pracującego. stwa. łwcrzące lepsze zyc1e w wolne1 01-

Wolnoś-'.. narodu nie da się pogo· M 
1 

, . l cz1inie w jt:den fro1t narodu, który 
tlzić z panowaniem reakcji. . y, Po ~cy widziC'li~~ny i mgd'( Je końca wytrzebi siły wsteczne ob· 

Tylko kd pracujący może wywal· m.e zapomnimy .1 h~clzwmy .wołac cych imperialistycznych najmitów go· 
c1yć niepodległcść. w:e.lkn~ glo~e~. Jako ?str~eze>~i; dlo dz c eh w dobro państwa i spale· 

Cola Polsko obchodzi dziś Swięt.'.) Tylko wład7a ludowa mn7e ochro· m1honow· sw1.1t musi w1edz1ec. do ą_ Y 
lotnictwa. \V pierwszą niedzielę nić i ugruntować prawdziwą wo!- t zego zdC'lnv jr st faszyzm, ten zwy- cze~stwo. . . . 

Swi,to 
polskich 
skrzy de 

wrześnio co roku sp-:>leczeństwo za· ność narodu. rodniały płód imperializmu! Nie-eh w codziennym trudzie kazdt?· 
Po7 na·ie s:.„ z nasz.y.n·1 os"iqgn·1„c·iam', „ 1 · go z nas, w codziennej pracy r: il:o-- .,, " D1.1S WIEMY._ '' e npomnimy 6 mllionbw pom<1r- nów robotników, chfo;JÓW 1 intefig~n-w dziedz.inie lotnictwa, w dniu ty TI <lowa11,·ch braci ani n h I dokonur·e s-ie. przeglądu rozwo·iu na· Słuszn:i była droga tych patriotów, 1 h 1t • b as;:yc po e- tów, w codziennej wolce o plan, o 
szych kadr lotniczych, jakości sprzę· któ1zy pn.wadzili nieustraszenie oręż ;P~~ony~:a~zi:~?1 ~~~i, ::: n;::1r~~ v.zrost wydajności, o cszczędność, o 
tu i naszej wytwórczości lotniczej. r:n1ą1yv.sz'a.lolks:ęc· zze wzwroygcie1.:;1st'wweni1ążAącrmn1·1·asRząa stwa najeźdźcy. wyższe plony z hektara, o lepuą jo· 

" kość produkcji, o wyi.szy poziom o· 
Polskie lotnictwo wojskowe odro· clzieckiej nad niemieckim faszyzmC'm .. •11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 światy i kultury WYK..UWA SIĘ DO· 

dziło slę w roku 1943 na ziemi ro· Wclność przyniosła nam nie<.wyciężo ~Referat Kongresowy-_: BROBYT LUDZI PRACY I POKOJOWĄ 
dzieckiej, gdzie obok jednostek in· n.a Armii'!. Rndziecka, armia kraju so- MOC NASZEGO PAŃSTWA LUDO· 
nych rodzajów broni powstaty przy Cjalizmu, który dwukrotnie w ciągu : tow nen Jo'z'w1·aka W1to1r1a: WEGO. 
Porr.ocy ZSRR pierwsze formocr·e lot· cwierćwiecza rozbił kajdany niewoli, :_- • e • - U --- h d 

k Niec krzepną nosze niezawo ·1e nicze. U b~ku potożnego lotnictwa s uwające n~sz naród. t 3 d "' T lk "\ na S r. , sojusz.e z państwami socjalizmu i a· 
radzieckiego polskie jednostki lotni· I y r wspo ~i~I~ si!ami nar,odu P? T.11111111111111111111111111111111111111111111111111111 111111111111111ii mokrac!i, niech wzmocnio się świoło-
cze operowaty od roku.1944 no g'ów s ~pu spraw.e iw?sci spo.e_czneJ, wy obóz pokoju, któremu przewodzi 
nym szlaku l'otorcio, k~Óry spod m.)s tyl~o w hratn~m ~o1uszu z. twi_erdzą Ale niC' wolno «am także puszczać , iuwyciężono twierdzo pokoju, po· 
kiewskich lotni>k p:owadził poprzez' ~ocializmu Związk~~m Rarlli~ckim, z w 11iep:1micć włnowajców klęski i ~lP,pu i socjolizmu, związany z nami 
Warszawę no Berlin. ;crajami d~~o~raqi ludowt?J, tylk~ cierpień narodu, tych, którzy walkę b k. · · lk" z · u boku m1honow prostych ludzi, klo 1~lers im prz.ym1erz!?m wie. 1 wrą· 

Dzięki bojowemu ducbwi i patno-, rzv walczą z imperializmem na całej 0 woln.-śc chcieli zamienić na walkę zek Radz.iecki. 
tyzmowi lotników pols:-ich, dzięki zna· kuli ziemskiej przeciw wojnie, uci- 0 władzę wyzyskiwoczy, walkę z _nie· Nie:hoj wbrew imperialistycznym 
komitemu sprzętowi radzieckiemu i s.kowi i krzywdzie, zbudujemy funda- miell<im . okupante_m - n~ walkę z zakusom krzepnie front wolnych no· 
doskonolym radzieckim instruktorom, menty trwałej niepoclległości i za- wyzwolenczą Arnuą Radziecką. rodów i narodów walczących o wol· 
mtode lotnictwo polskie zapisało pięk pewnlmy jasną przyszłość ludu pol- Nie zapomnimy tych, którzy w j ność, światowy front pokoju, któ:y 
nie karty swojej historii. Pulki lotnicze skleqo. zwif'Tzęcym strachu przed ludem nie sparaliżuje z.brodnicze zamiary pod· 
„Warszawa" i „Kroków" otrzymały DZIS WIEMY... , cofa.li się przed .rozlewem ,bratniej żegaczy wojennych. 
s7..eściokrot11ie podzię:<0wonie od Na- Nie zginęli na marne ci, którzy wal krwi. gotowi wytlac .Pols~~ n.a. łup no POZDRAWIAMY ZWIĄZEK RADZIE· 
czelnego Wodza Armii Radzieckiei, C?yli o niepodległą Polskę Ludową wy~ zaborcom, uw1e~~mc. 1e 1 zac?- CKI, JEGO BOHATERSKĄ ARMIĘ RA· 
G~nerolissimusa Stalina i najwyższe berowani dalekosiężną rewolucyjną f~~1e, ciemnotę, sł.abosc, byleby wro. DZIECKĄ, POZQRAWIAMY JOZEFA 
odznoczenlo bejowe Odrodzonego myślą. cie do steru rządow. ST ALINA, WIELKIEGO OBROŃCĘ PO· 
Wojsko Polskiego. ? lat budowy Polski Ludowej na Dlarego my, bojownicy o spo- KOJU, 

N · k 1 ·k' b h , 1 urnach odziedziczonych po okupacji ł0czne i narodowe wyzwolen1·e lu· d k az:w1s a otni ow- o aterow, wy· d · ł poz rowiomy bratnie ro"1e demo· 
ł h I f I 

. 1 - po mos o nasz• kraj ponJd poziom du pols!<iego, ros yc w wo ce z oszyzmem ..t n· ... · · krac·1i ludowej, - . 
1 'k lk GA J prze„woienny, uczyniło g•) bogat· uczestnicv rewolucyjnych walk rowsxim, pp: . pp . SZYNA i A· szym, za:mbn!ejszym, stokroć moc- 1905 r., pozdrawiamy i ślemy wyrazy czci 

KUBINA, mjr. CHROMEGO i USIEC· r.iei·szym ·ż d IO 1 t bo1·ownikom o wolność i demokrację 
k S • . · · ni przę a Y· rewoluc1"oniści i patrioci, pr KIEGO oraz pt. ZWARCA prze1"dą D0świad z · t h dl" ze· W CHINACH, GRECJI, HISZPANII c ema yc , co pa 1 w śladowoni i w'„zieni przez d no zaws?:e do h'.storii lu.dowego lot· boJ'ach za wo' · · b · · h "' rzą Y I INDONEZJI, 

d d P I .nosc, uz raJaJą tyc ' reakc1'i i zdrady norodowe·1, nictwa o ro zonej o ski. co p zet wal' · d I · I b · d · kl b · • · r r } i a ei wa czą, uaując weterani powstań śląskich i wiei· poz raw1amy asę ro otniczą sw1a 
Sto/y rozwój lotnictwo wymaga roz ncwą, S?:częsliwszą Polskę. kopolskich, to, pozdrawiamy wszystkich obroń· 

budowy kadr lotniczych, który.:h WALKA TRW Al żołnierze Brygady Dąbrowskie-· cow pokoju, 
szkolenie odbywa s :ę w średnich i Trwa walka o pokój przeciw impe go, walczący w H'szponii „za wol pozdrawiamy towarzyszy broni, bo-
wyższych szkołach lotniczych. M'ody Iialis tom - magnatom dolara, któ· nołć waszą i naszą", io1vr:ików o wolność 1 demokrację 110 
naryb~k kandydatów do tych szkó~ .zy w nowej wojnie, w nowych polo obroń::y bor;kad Warszawy t-riym świecie, 
przygotowuje sieć aeroklubów oraz kach krwi widzą swój ratunek, którzy West.eq~lotte ,i W_tbrzeża, party~ I · pozdrawiomy : w~ywamy_ do jedno-
przysp::isobicnie lotnkze „S1użby Pol· z błogosławieństwem watykailskich zonc1 1 bo1ownicy ruchu opow sn w walce o pokoi - az do zwy· 
s::e". KAr:>RY LOTNICZE REKRUTUJĄ IJGl'tyków wskrzesić chcą riemiecki przeciw bestialskie j hitlerowski~j I c'ąstwo. -
SIĘ W CORAZ WIĘKSZYM STOPNIU mililMyzm i zaborczą żądz~ odwetu. I „ • 

1·rwa "'alka o sil.ę naroclll, o potę- o cul?o.cp.' . . . . V•.'r; esien nie powtórzy się więc:ej . 
Z ł,-\'. ODZIEŻY ROBOTNiCZO -CHŁOP- n w 0 z I t h t1 NIE t.YJE I ROZ'<WITA O N gę gospodarczą nowej Pol&ki, o po· '"' mowie po 1 yczni 1 e rowc 1 W L A, 
SKiEJ. kona11ie wiekowęgo zacofania i prze- skich obozów i katowni, bojow ii· NiE?ODLEGŁA POLSt<A LUDOWA. 

W dniu dzisiejszego Sw:ęto Życzy- kształcenie naszej Ojczyzny w k1 a·j 
my polskiemu lotnictwJ oraz ludziom, nowoczesny i bogaty, w kraj przemy 
którzy wysiłki swe pośw1ę:ają jego słowo -rolny, kraj W~'sokicj kultury 
rozbudowie, aby lotnictwo nasze i pełnej sprawiedliwości społecznej . 

Trwa walka z niedobitkami reakcji, 
chlubnie wypełniło swoje zadaniu szkodnikami i wichrzycielami, z ty
obrony pokoju, wzmocnie nia paten· mi \\szystkimi, którzy podnoszą zbrn 
cjalu obronnego Polski Ludowej 0 ·.:iz clni czą r<:kę na dorobek narocl11, na 

jego tak d1 ogo okupioną wolno~ć i 
by przyczyniło się no swolm odcinku i.i ei;udleglość. 
do rozwoju gospodarczego Polski. 

Przemysł Mrniscowy 
wykonał plan produkcii 

na rok 1949 
Wojewódzka Dyrekcja Przemy

słu Miejscowego w Lodzi kiEJru
j iica 59-ma zakładami pracy, za
komunikowała, że plan produkcji 
na 1949 r. został wykonany w 
dn~u 3 września br 

Ta walka, klóra toczy"się w kr!J- jU 
i w świfcie całym, jednoczy nas 
w~zvstkich przedstawicieli różnych 
wcrs lw r.arodu, partyjnych i bezpar
ty jrych, wierzących i niewierzących, 
rcbotników i pracowników nauki, 
chłopów i nau czyciPli, księży palrio
t ć.w i d:;:iałaczy społecznych, ludzi 
rliżnych przekonań, zespolonych jed
rą ideą budowy Polski wolnej i spra 
wiedliwej. 

Gdziekolwi"!k się ona toczy w war 
sztacie, czy n;i roli, w biurze, czy w 
~zkcle, iest obowiązkiem kilżdcgo Pn 
lak'1 oddać wszystkie siły sprawie za 
któ1a miliony braci oddały swe życie. 

Naczelne w·ladze· 
nowopowstałego Zwjqzku Bojowników 

o Wolność i Demok r aclę 
D'.l;a 2 bm. w ' godzinach wieczornv::h 
na-.:zelne Związku Bojowników o Wol-

WARSZAWA (PAP). -
ukonstytuowały się władze 
ność : Demokrację. 

Przewodniczącym prC'zyd:n·.n Rady Naczelnej wybrany zosiał 
prem;er Józef Cyrankiewicz. WiceprzPwodniczącymi: członek Radv 
Państwa .Józef Niećko, minister Eugeniusz Szyr : w:ceminister Zy·
gmunt Ba.lit•ki. 

Sekretarzem .prezydium Rady Naczelnej zosta ł poseł 
bee ki. 

Jan Gru· 

Zarząd Glówny Związku wybrany zos tał w następującym skła
dzie: przewodniczący Zarządu Głównego prezes Najwyż5zej Izby 
Kontroli generał Fra.nriszck .Tó~wiak - Witold, I w:ceprezes~m w.'J
jnwoda kielecki Warlaw Róii;a. II wiceprezesem poseł Wilhelm 
Garncarczyk. Sekretarzem Zar~.1du Giówne;:o WYbrano dotychc7.a
~owc:;;:~ sekret11rza z .. ~· Zwią7.k u b. Wiqźniów Politycznych Józefa 
Pa.<:sm;~z::o. a skarbn:1cem - no<;hr l1>r7"'rn .ltwłlnwskleiro. 

o Wolność Demokrację 

~a sali obrad Konf!.resu Bo.!ownik ów o Wolność i n&mokrację zna• 
leźli się liczni ksi~:i:a, którzy brali udział w walce z okupantem 

niemieckim. 

. 
W dniu Swięto Lotnictwa 
------------~--..;... ..... ___________ ...._. 

Rozkaz Marszałka Żymierskiego 
do jednostek wo~sk lotniczych . 

WARSZAWA (PAP). Minister 
obrony narodowej wydał następu 
j ący rozkaz: 

W dniu dzisiejsz:nn Woj<;ko 
Polskie wraz z naiszerszymi ma
sami narodn obchodzi doroczne 
św"ęto Lotn"ctwa. 

Data ta zbic~·a 5ię z rncznicą 
agresji hitlerowskiej na nas;: 
kraj. 

U źródeł kieski wrześniowej 
kglR polit;;!rn .ohs-wmiczo - ka· 
pitalbt)·czna, oparla nn w~ z~·s
ku mas pracujących, na w;·ogo
ści do Zwiazku Radzieck'er:o i 
na wiązan'u· się z hitler"wskimi 
Niemcami. 
Rządy reakcyjne musinł:v w 

n' cunikniony sposób doprowa
dzić do zastoju, 1w:ldku gor,pn
darczego i sparaiifowania siły 
"bronnej kraju. 
Również lotnictwo sanacyjne 

p.; dczas kampanii wrzesniowej 
okazało się bezsilne, a lotnicy 
h"tlerowscy mogli do wr.li nisz
czyć z pow'etrza naszą ludność, 
miasta i wsie. 

Ale jiui w roku 1944 dzięki 
pomocy Związku Rad;i:ieck:ego 
mogły ruszyć nnwe jednostki 
lotnictwa polskiego dl) walki z 
lotnictwem najeźdźcy hitlerow
sk'ego. 

Obok żołnierzy 1 dv,~·izj: _: 
bojownika o n 'ep„clległą Polsł~ę 
Ludową, wystąpił lotn;k polski, 
którego nauczyc'clam: byli ofi
cerowie lotnictwa radzieckiego , 
wsławieni ofiarna ~ bAhater:;Jrn 
walką z hitleryzmem. · 

LOTNICY! 
\V walkach o wolność nasze

go kraju, przy wyzwolen' u VI/ar 
szawy, w okresie walk o przda
nrnnie \\1alu Pomn;:skiego, przy 
zdobywaniu Kofob:rzega ~ Berl'
·na, wsi>óMzialając z jeclnostka
mi lądowymi, wnieśiiście zasz
czytny wkład w nasz udz:ał w 
zwyc · ęstwie nad faszyzmem. 

DROGA, KTÓRĄ ROZPO-
CZĘLISCIE W ZWIĄZKU RA
DZIECKIM, GDZIE TWORZY
ŁY SIĘ PUŁKI NOWEGO LOT 
NIC'l1\l\-'A POLSKIEGO, CO
PROWADZIŁA WAS DO BER
LINA. 

W okresie powojennym, dzię
ki trosce Rzadu Polski Ludn· 
wej, dzięki d·alszej c:ągłcj porno 
c:v naszego sprzymierze1ica -
zw;ązlrn Radzieckiego, który 
nam dostarczył nawoczesnego 
sprz-ętu i najlepszych swych in
str>aktorów „,raz dz'ęki ofiarnej 
pracy oficerów~ podoficerów i 
szeregowców wojsk lotniczych, 
jPszcze bardziej wzrnsły i okrze 
p!~· szerC';:d nasl".ego lotnirtwa. 

DZl!S , SZE LOi ' lCT '0 
STANOWI siu;, JAKIEJ NIG~ 
DY W POLSCE N!E BYŁO. 

Odrr.dzone lotnictwo polskie 
jest dzisiaj jedną z przoduja
cych cz~ści Wojska Polski Ludo 
wcj, związanego nierozerwalnie 
z masami ludowymi. 

LOTNICY! 
Stojąc niezłomnie na straży 

pcwietrznych granic, stanowic;e 
wraz z całym ndrodzonym Woj
skiem Polskim potężny czynnik 
obrony naszej niepodleglośd, po 
koju, władzy ludu i zdobyczy 
społecznych demokracji • lud.
wcj. 

Przez wytężoną pracę wysźko 
lcniowa wzmacniacie siłę Pol• 
ski i całe-go obozu pokoju, Wf'l• 
nośd i postępu. 

W codziennym swym trudzie 
biierzcie sebie jako wzór boha• 
tcrsłdch htników rach:;eckich, 
ich heroizm podczas wojny i 
wspaniałe wyniki w powojennej 
p;:~('y pokojowej. 

W dn'u Święta Lotnictwa ży 
c~ę Viam, aby prai:-a Wasza 
przyczyµiła się do dahzej rozbu 
d"WY lotn" et.wa, pebiącego za
s-zcz?tną służbę w clHcnie poko 
ju, w utrwalefiiu n;,>.szej niepo· 
dległośd i wznoszeniu zrębów 
prz:vszłej socjalistycznej Polski. 

Rozkaz odczytać w dniu Świę 
ta Lntnktwa we wszystkich 
jednostkach woj:.k lotniczych, · 

1\finister obron:v narodowej 
(-) MICHAŁ ŻYl'HERSKI 

Marszałek Pnlski 

1-szy w:ceminister obrony 
narodowcij 

(-)EDWARD OCHAB 
gen. bryg. 

Dziś w niedzieli: o ~·"•iz'aie 11 w sali Fillwrmonii przy 
ul. Naruto\\icza 20, odhfd~ic się 

. Manifestacyjne Zgromadzenie 
. '\\• ldór;ym wezmą ud1ial pr-:cdst'.mlriele : Zwi:>:i:lm Bojnwui
ków o ·Wolność i Demolcarję - ob. l'ł1!ni5ter ·H:.-urvk ~niąt 
kowsl~i~ Wo~!ewćdz~ie~o ho:;1iktn C\n·of1rów Polrnju ·- .Je;1,t) 
l\lag:u~1cencJa oh. r e!<lor PJiit~chuHii prof. d.r. Osman Ach-
m!ltow1cz oraz delegaci ZS~~R, Lm~owej Grncji członkow· e 
FIAPP. ' . ' 

WOJEWóDZKI I\.OJ\II"!'f:T 
OBRC.SCóW POKOJtJ 

ZlV!r\.Z~I{ RCJC.WNiKó\V 
O \VOLNOść I DEr11Q.!IBAC.JĘ 

------~~--~~~·-...,.......,..~--------...... ------· 
Z „ Tour de Pologne'' 
--~----~----~----~·---..----.. 

Olsen znów pjc rwszy w Kielcacll 
Drużynowo prowadzą c;ag~e Rumuni 

KIEICE (obsł. wł.). - XI etap wy- I Pierwszym z Pol11ków był Wójcik, 
ścigu dookoła Polsk'. Kraków-Kici- klóry zajął szó„te miejsce. 
ce długości 120 km wygrał tak, jak . DrużyPnwo :i:wyciężyła na tym eta· 
i poprzedni etap Duńczyk Olst>n w pie RnmPnia w czasi 9 10:14 43 przed 
tzasie 3:!9,58 przed Nicu1C'scu (Ru· :-'olską - 10:21,52. Dni··:yna polska 
munia) ; LocatEiłim {Wiochy) i Sna· I na t)'m etapie odrobiła bEs!:o 3 mi• 
ł ttzzim IWlochyl l nutv do Włochów. 

"' 

• 
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~omunistyczna prasa polska ostrzegała 
przed zdradziecką polityką sanacji 

' Tragiczną dla Polski i pokoju po
litykę Becka, politykę zdrady i z:a· 
prz:aństwo, zwolcz:oła konsekwentnie 
Komunistyczna Partia Polski. Prz:.!· 
strz:egata ona przed zgubnymi kon· 
sekwencjami paktowania z faszy
stowskimi Niemcami i wysługiwania 
~ię Hitlerowi, wskazywała na ko
niec:i:ność wspótpracy ze Związkiem 
R·1dzieckim. lnstrum~mem tej walki 
było m. in. POLSKA PRASA KOMU
NISTYCZNA I PISMA RADYKALNE, 
KTóRE BEZ PRZERWY DEMASKO· 
WAtY KATASTROFALNĄ DLA PO!.
SKI I POKOJOWYCH SIŁ POSTĘPO
WYCH SWIATA PROHITLEROWSKĄ, 
ANTYRADZIECKĄ I ANTYPO:<OJO
WĄ POLITYKĘ RZĄDU SANACYJNE-

Goering, jest dla niego „z~o"!cą nil?· I „Kurier Po~onny" z dnia ~ lip~o. 1935 
podległości Polski:', Mock1ew1cz .wy· roku P,Oda1e: „Beck ?ędz1e .mogl za
raża w te:i sposob to, co po cichu pewnie koncle~zo H:tlera, ze Polsk_~ 
myśli colo burżuazjo. zde.cydowono 1est. ;adol prowo~z1~ 

Polityka obozu sanacyjnego było z pohtyl;ę sweg? w1clk1eg_o, ~o~szo:i<o 
istoty swej prohitlerowska, było poli· (czy!o1 - politykę przy1azn1 ,_ Niem· 

!;lO. V'/ 5-tym numerze „Czerwonego 
Sztandaru" z 1926 r. czytamy: „ZWIĄ 
ZEK RADZIECKI ZADrlAROWAŁ PO
MOC CAŁEJ, . POTĘZNEJ, ROBOTNI
CZO CHŁOPSKIEJ CZE~WONEJ M
Mll t-lA OBRONĘ GRANIC POLSKICH 
PRZED KA!DYM NA!AZDC:M Z ZE
WNĄTRZ. Ten pakt sanacja odm.1-
do". 

......................... „ ........................ ... 
tyką przygotowania wojny przeciwko cami). „ . 
ZSRR. W organie KC KPP „Gromada' I ~no":'u „Czerwo.ny. Szt_and~r n1r:?· 
w grudniu tegoż roku czytamy: st~uazen1e de;n~sku1e 1 u1aw~1a ~ol
„Stroch pn:ed rewolucją socjalną jest ~k1e~·.1 ludowi istotny ~el, ktor

1
y kry

również tym bodźcem, który popych;:i 1e_ s.ę za tym. spo~kan,em .. „Ncrad? 
faszystowski rząd burżuazji do kno· H.tler.a z ~eck1em 1est og,1wem, u~1-
wań z faszyzmem r'iemieckim, do Iowa~, m:i1ącyc~ .na ~elu rozp~ ami: 
przygotowań, maląc~ch no celu na- no'l'~ej wo1ny ~w:a,~v1;1· '/'/alka• z::o.w;:i! 

1- 4 września 1939 I 
D ałsze ustępstwa ••••••too•o•„••••••••• ..... ~+++•„••••••••+++++ 

GO, wskazywały na konieczność so
juszu z:e Związkiem Radzieckim. 

W dziesiątą rocznicę zdradz:iecki-:?j 
napości Hitlera na ~olskę warto so
bie jeszcze raz zd'lć sprawę, kto 
miał s1uszność, kto bronił żywotnych 
interesów Polski i interesów narod1..1 
polskiego, a kto je oddal - w im:ę 
ciasnych, egoistycznych interesów bur 
żuazji - no łup wrogom. 

pod zbrojny no Sowiety." ną, 1est sprawą kazd~go ro.boon .„o 1 
. . eh opa. Walka przec;w polityce wo-

w .1934 roku ~anocy1.~Y rz'!d po!s~r jennej faszyzmu jest r.icod!ączr.ą cz:ą
podp?sał pakt. nreagresir, z N1e;ncom1: śc:q walki 0 zdep~ane prawa l:id:i 
Rząd sonocy1ny po'llogl H tl~row1 prci::u;qccgo". 
wyjść z izolacji, w jakiej się znalazł · • 
i uzależnił politykę Polski od polity~i Próba faszysto \Vsk1 eh 
hitlerowskiej~ ~ sanacyjny „Ku.rier P.o- sił w H1sz ""3 nii 
ronntt" z dnra 28. I. 1934 pisze, ;ce 
pakt ten jest dla Polski „wielką zdo- Groźbo niebezpieczeństwo wojen-
bycz:ą i wielką -lcorzyścią". nego w · Europie rośnie z dnia no 

dzień. 
Komunistyczno proso polsko od ro- Walka !lenero~ów hiszpańskich prze 

z:u ?dstoniło znaczenie i niebezp;1~- ciw ' Republice woiności i ludowi je>t 
czenst"!o tego paktu. o.strz~goła ona zbro'inie poplerana przez Hitlera i 
przed 1ego konsekwenc:amr, nawołu· M 1. · 
. d lk' . k . 11sso 1niego. 
1ąc o wo 1 .przeciw 0 temu wo1e·i· 1 Dwutygodnik „Vv'iodomesci" stwier· 
nemu paktowi. dza, że intcrwencia (Hitlera i Musso-

· or.owadzą do wo3ny 
Ro:ąd sanocyiny stora s'.ę odwracać 

uwagę społeczeństwa od h'tlerow
skiego nicbezpieczer'istwa, rozpętuiqc 
coro:?: bardz:cj antyradziecką kam;Ja
r.'.ę. 

Sojusz sanacji 
z Hitlerem 

„Robotnicy i ch~opi - czytamy w 

1 

liniego) przeciwko rządowi H'szponii, 
„Gro:;1odzic" - mu;zą wzmóc cz•.1j- IJ7:brojonie morderców ludu hiszpań· 
ność wobec imperiali>tycznej polityki I skicgo w narzęcizie mordu, jest wstęp 
krwawej dykiatury, '.11uszą .wytęż~~ nym krokiem. d? ,w?in~,1 niosącej za· 
pod wodzą kom1,1n1s~yczne1 pai'ri1 gad~ Europ .c 1 sw!olu . 

Dojście Hitlera do władzy w Niem wszystkie re\volucyjne siły do walki I A rząd ~anacyjny? Jak doniosło 
czech odpowiadało ówczesnej faszy- ze zbro[en:omi woje11nymi rozbój•1i- wówczas rumuńskie oismo „Timpul", 
stowskiaj polityce rządów sonocy1· ków". w początku lipca 1937 r. przybyto do 

Walną odp~awę h:tlerowskim s?u-. 
żakom i s?uszną oc-:?1~ę sytuacji m'ę· 
dzynarodowei i Polski, przeprowad!o 
„Czerwony S::tandar". Mówi on: 
„Dolsze us;ęp;two d '.)prowadzić m11-
szą nieuchronnie do wzniecenia żog· 
wi wojennej przez faszyzm hitlerow· 
ski w. samym sercu E:iropy". A w 23 
rocznicę wybuchu pierwszej wojny 
światowej „Czer'1'•011y Sztandar" wo
lo: „Kiedy nad świa~em zawisto po
nure widmo światow~j rzezi, jeszc!e 
strmzliwsze i bardziej mordercze, kie· 
dv w tej rzezi utopić clt::e faszyzm 
nicpodl~g:ąść Po'5ki, WZYWAMY 
WSZYSTKICH. KTóRYM DROGI JEST 
PO:<óJ I NIEPODU:GtOSC, DO ZJED-
1'-IOCZENIA SWYC:H SIŁ DO WA~Kt 
O POKOJOVv'A PO!.!TYKĘ". 

~· • * 
Tej patriotycznej polityce pokoju i 

poslępu, politvce sojuszu z narodami 
Zw'ązku R·Jd:dec'.;iego - klaso robot· 
nicz:a Polski z jej partią na czele po· 
zosto'o w:erna. I dziś, kiedy władza 
w Pols::e znajduje s:ę w rękach jego 
ludu, polityka ta je5t konsekwentnie 
realizowana. 

Generałowie Rydza - którzy wyjechall w 1939 roku do Londynu po po· 
moc dla walczącej Polski otrzymali dużo pe1iidnych „zapewnień". W tym 
samym czasie, gdy żolnierze angielscy pod parasolami czuwali u „reflek
torów'·, zdradzony naród polski ginął bohatersko od kul I bomb niemiec-

kich. 

• nych, nic więc dziwnego, że obóz: re· „Czerwony Sztandar" w roku 1935, [e?nego z: perlów '.i'szpań~kich, :i;o· 
akcji przyjął przewrót hitlerowski z w pierwszą rocznicę tego zdrodziec- 1ę.yc~ .przez fc;i.szystow,. 86 wagonow 

Noc z 3 na 4 .vrześnia pełna 
była odgłosów detonacji. N'.emcy 
bombardowali bez przerwy linie 
kolejowe. Nie było już połącz.e;1 
z zachodem. L:nia Łódź - Kut
no przerwana. Ostatnie pociągi 

nieukrywanym zadowoleniem. Jedy· kiego paktu, pisol: „Przyjazd Goerin- broni 1 amunic11 z: Polski. 
nie prosa komunistyczno przystępuje go do Polski był jawną manifestacją 
natychmiast do ujawnienia, sprz:ecz· polityki wojennej agresji sprzymierzo
nej z: interesem mos orocujących po- nych dyktatur faszystowskich. 
lityki rządu. W n-rze 3-4 „Nowego 
Przegladu" z 1933 roku czytamy: OLBRZYMIA ODPOWIEDZIALNOSC 

„Sanacja już w 1933 r. występuje SPOCZYWA NA BARKACH PROLE
w roli jawnych i entuzjastycznych TARIATU POLSKIEGO, NA BARKACH 
zwolenników hitleryz:niu. Dotyczy to JEGO LENINOWSKIEJ AWANGARDY 
przede wszystkim grupy żubrów wi· - KPP. WALKA PRZECIW WOJNIE 
leńskich z krzykliwym Mackiewiczem, Z ZSRR JEST SKŁADOWĄ CZĘ$CIĄ 
redaktorem „Słowa" na czele. Gtów- NASZEJ WALKI". 
ne zagadnienie, jakie wyprowadza I Uległość polityki Becka wobec Hit
Mackiewicz z „daświ::Jdczen niemiec- fere jest coraz wyraźniejsza i prasa 
kich" - to „walna rozprawa z ko- sanacyjna wcale tego nie ukrywa. 
munizmem". Krwawy zbir hitlerowski, Przed rozmowami Hitlera z Beckiem 

10 milion6w więźniów politycznych 
stoi twardo na straży pokoju 

stwierdza na kongresie przewodn!czący FIAPP 
pik. Manhes 

W Koncresie bierze ud-zlał przewodniczą.cy FIAPP płk. Man
hes, który w imieniu FIAPP P rzeka.zał pozdrowienia. polskim bo
jownikom o wolność i demokrację. Następnie płk. Ma.nhes powie

dział m. in.: 

„Jestem szczęśliwy, t.e ten za
sq;czyt przypadł mnie Francuzowi, 
gdyż pozwala mi to !Przypomnieć, 
jak bliscy sobie byli zawsze patr:o
c!. polscy i :francuscy, jak serca ich 
biły tym samym rytmem i jak czę
sto ikrew polska lała sitf za sprawę 
Francji, a krew francuska za wol
ność Polski. Pozwała mi to równ:e&: 
stwierdzić, że rea:kcyjna poliityka o
becnego rządll.l :francuskiego jest cal 
kowic'.e sprzecma rz. wolą, która oży 
wiała członków Ruchu Oporu w la
tach okupacji i wolą większości lu
du francusk:ego. 

Pierwszy Międzynarodowy Zwią
zek Więźniów Faszyzmu FIAPP u
twonony został z in.:cjatywy Pol
ski. Założyciele FIAPP-u wyratili 
życzenie, ażeby stały sekretar:at or 
ganizacji miał swą siedzibę w. War
szaw:e. :Pragnęliśmy w ten sposób 
uczcić ofiarność narodu polskiego, 
który złożył ciężką dan:nę krwi w 
walce o wolność ludów. 

10 milionów b. więźniów politycz 
nych - :mężczyzn i kob:et - zrze
szonych w FIAPP chce pozostać 
wiernymi przysiędze uroczyście zło 
żonej w obozach h:tlerowskich, by 
nigdy już ·więcej nie dopuścić do 
wojny i jej okruc'.eństw. (Okla.ski). 

FIAPP, zrodzony z tej samej kon 
cepcji jedności, która ożywia d~iś 
Wasz Kongres, zwrócił s:ę w kwie
tniu 1949 r. z uroczystym apelem do 
ludzi całego świata, ostrzegaiąc 
przed niebezp!eczeństwem wojny. 
Podżegacze wojenni, wspomagarJ 

przez elementy :faszystowskie, jak 

również przez kolaboracjonistów i 
:nnych reakcjonistów, prowadzą w 
imię swych ciemnych interesów i 
hegemonii nad światem nadal go
rączkowe przygotowania do nowt>j 
wojny. FI.A.PP twierdz.ił zawsze i 
tw:erdzi nadal, że wojny :. jej C'ier
pień można uniknąć. FIAPP wzy-,va 
wszystkich dawnych partyzantów, 
członków Ruchu Oporu, byłych 
kombatantów i jeńców wojennych 
całego świata do połączenia swoid1 
wysiłków w walec o pokój. 

Wasz Kongres Połączeniowy jest 
dowodem postępów, jakie czyn: 
idea zjednoczen:a, rzucona przez 
FIAPP. Kongres ten stanowić bę
dzie przykład dla kraju, gdzie po
dobne zjednoczenie nie zostało zri'.!
alizowane. Zjednoczenie to przygo
tuje grunt do stworzenia jednej 
W~elkiej M:ędzynarodowej Federa
cji, zespalającej wszystkie te orga
nizacje. Tego rodzaju federacja bę
dzie ważnym elementem światowe
go frontu pokoju i wzmocni powa?.
nie jego siły. 

W;łlczyć o pokój - oznacza wal
czyć o to, by już n:gdy nie powtó
rzyły s!ę okrucieństwa, które byiy 
udziałem naszego pokolenia. 

Nigdy więcej Buchenwaldu, Ma•1t 
hausen, Oświędmia. 

Nigdy więcej Oraduru, L:dic, 
Warszawy. 

N;gdy więcej cierpień, łez, nędzy 
i ruin, jakie przynosi wojna. 

Niech żyje M:ędzynarodowe Zjed 
noczenie sił walczących o wolnosc, 
pokój i demokrację! 

KPP -,.vzywa do waJki 
o pokó; 

Kiedy h;tlerowski senat gdański 

znió~I resztki wolności demokratycz
nych, kiedy wystąpienia antypolskie 
są coraz częstsze, kiedy potem no· 
stępuje w Gdańsku wizyto krążow· 
niko hitlerowskiego „Leipzig" i nie ma 
już żadnych złudzeń co do zamiarów 
hitlerowskich Wtlbec tego miasta, rząd 
sanacyjny oszukuje opinię polską, 

twierdząc, że hitlerowcy nle moią za· 
miaru zrealizować wobec Gdańsko 
hasło „zuriick zum Reich" • 
Komuniści protestowali przeciwko 

hitlerowskiemu zamachowi na Gdańsk 
i z:wolczoli zdradziecką politykę B:;)· 
eka. „MY, KOMUNISCI POLSCY -
czytamy na łamach „Wiadomości" z: 
dnia 22 lipca 1926 roku - PODNO
SIMY GWS PROTESTU PRZECIWKO 
ZAMACHOWI HITLERYZMU W GDAN 
SKU. W OBLICZU UJARZMIENIA LUD
NOSCI GDAŃSKIEJ, GROżBY DLA 
NIEPODLEGŁOSCI POLSKI I ZAMA· 
CHU NA POKóJ SWIATA, KPP WZY
WA DO WALKI ZE ZDRADZIECKĄ 
POLITYKĄ BECKA". 

nadchodzą nawpół spalone, 

Bronisław Troński. 
zdruzgotane, 9ełne rannych. 
Niemcy szturmują Sieradz, gdZ:e 

Chcemy naprawić krzywdy 
wyrządzone przez hitlerowców 

Przemówienie tow. Wilhelma Piecka 
na kongresie w Wars za wie 

Na Kongresie Bojowników o wolność 1 demokrację zabrał głos przyby· 
łv na czele delegacji niemieckiej na Kongres tow. Wilhelm Pleck, prze
wodniczący Rady Ludowej Niemiec i przewoclniczący Socjalistycznej Par. 
tli Jedności Niemiec (SED). Poniżej podajemy streszczenie przemówienia 
tow. Piecka. 

Tow. Pieck - stwierdza na wstę- dze okupacyjne w Niemczech złama· 
pie, że jest dlań - jako dla Niemca ły umowę poczdamską i dokonały po 
rzeczą oqromnic ciężką przemawiać działu Niemiec na dwie części. 
do Kongresu w dniu rocznicy wrze- Przez separatystyczną reformę w-a· 
śniOwej. W dniu tym miia 10 lat od lutową rozdarto Berlin na dwie czą. 
chwili, kiedy hitlerowscy barbarzyń- ści, uniemożliwiając normalne życie 
cy, działający rzekomo w imieniu na stolicy. Sytuacja gospodarcza w za
rodu niemieckiego, napadli na Polskę chodnim Berlinie pogarsza się nleu· 
i zadali tyle cierpień i bóltt narado- stannie. Mocarstwa zachodnie popie· 
wi polskiemu. Ale dziś powstają no· rają świadomie neofaszyzm. Dawni 
we Niemcy, które pragną żyć w po- zbrodniarze wojenni zajmują obeaiie 
koju i przyjaźni z narodem polskim. pozycje kierownicze w gospodarce i 

\V imkniu delegacji Niemieckiej administrucji. Władze :zachodnie u· 
Rady Ludowej i Związku \Vięźniów trzymują wojskowe formacje pod do 
reżimu hillerowskiego tow. Pieck wództwem faszystowskich oficerów. 
dziękuje serdecznie tow. Premierowi Sytuacja w 7achodnich Niemczech 
za ~apros7enie na Kongres, po czym stała się możliwa jedynie dlatego, że 

Jest WYJSCle Z impasu oświa9cza: wysługujący się zachodnim mocar· 
Prosa komunistyczna widzi moili· „Pragnkmy, by 1'zyjaźń rodząca stworo pr7.ywódcy mieszczańskich par 

się między niemieckim narodem i pol Iii i socjal-demokracji popierali od 
wość wyjścia Polski z impasu, w któ- skim narodem, mogla zacieśnić się saml"go pcczątku politykę pa11stw za 
r,- wciągnęło ją polityko Becka. DO- bardziej. Wrogom pokoju nie powin- cbodnich, prowadząc zaciekłą kampa 
MAGA SIĘ ONA W INTERESIE LUDU r.o się udać zerwać tych przyjaznych nię antyrndziecką. 
NAPRAWIENIA STOSUNKóW 2.E stosunków. . Zamiast pomóc w budowaniu no· 
ZWIĄZKIEM RADZIECKIM I ZERWA- ( 1 WRZESNIA - DZIE:N POKOJU \.ej ojczyzny dla milionów przesie· 

c 

1 

N;iwiązując do uchwały Stałego dleńców, łudzi się ich, że linia Odry 
Nl:A _SOJU~ZU Z _H~~LRE~. Oto: co Komitetu Swiatowego Kongresu Po- i Nysy jest granicą prowizoryczną i 
mowrq „W·adomoscr z dnia 8 sierp- koju w sprawie obchodu Międzyna- że będą oni mogli wrócić do daw
nio 1936 roku: „JEDYNIE I WYŁĄCZ- ro?ow~go Dnia Pokoju w dniu 2 ~aź· nych miejsc zamieszkania. Szerząc 
NIE OD POLSKI ZALEZY NAPRAWIE- clz1eri;i1ka_ br.! tow. P1eck przypo~1na, histerię wojenną usiłują partie miesz 

,.. _ ze N1cm1eck1 Kongres Ludowy i Ko· czańo;kie i socjal-demokracja uczynić 
NIE STO.:iUNKóW ZE ZWIĄZKlcM rnitct Walki 0 Pokój ogłosił jako z narodu niemieckiego powolne na
RADZIECKIM". I dale j: „POLSKA DO- ,.Dzień Pokoju" - dzień 1 września, rzędzie w ręku podżegaczy wojen
MAGA SIĘ OD DAWNA ZERWANIA dziesiątą rocznicę hitlerowskiego na- r.ych. 
SOJu-zu H'TL Rf "1 PRZY OMO ja.:du na Polskę. W dniu tym odbyły Przeciw temu występują w Niem-~ z ! E /\ · p · ~ię we wszystkich wielkich miastach czech zdecydowanie siły pokoju, de-
CY Z SANACYJNYM RZĄDEM POL- i we w:;zystkich wielkich zakładach mokracji i jedności Niemiec, które 
SKIM HITLER PRZEPROWADZA PLANY przemysłowych potężne demonstracje domagają się zawarcia traktatu po-
WOJENNE KTóRE OBRóCĄ SIĘ na rzecz. pokoju, przeciw podżega- kojowego i wycofania wojsk okupa-

, . czom WOJennym. cyjnych. Demokraci niemieccy nie 
PRZECIWKO SAMEJ POLSCE. So1usz Niemcy stały się dziś ponownie dopuszczą, by granica na Odrze i Ny 
z Hitlerem jest wzmocnieniem złowro- punktem zapalnym Europy, podobnie sie :rnst;iła wykorzystana przez pod
giej potęgi, która jutro może spaść jok cngiś Bałkany. Tmperializm anglo- żega.czy wojennych jako pretekst do 
na lud PofJki". mnerykailski dąży do tego, aoy uczy propagandy wojcmncj. Niemieckie si· 

nić z Niemiec bazę wypadową przy- ły demokratyczne pragną granicę na 
szlej woiny, skif'rowanej ·przeciwko Odrze i Nysie uczynić granicą poko· 
krajom Europy Wschodniej i Związ- ju między Niemcami i Polską na pod 
kowi Radzieckiemu. Dla realizacji stawie trwałego sojuszu gospodarcze 
tych planów anglo-amerykańskie wła I go i kulturalnego. (Oklaski). 

Rząd soriocyjny nie zmienia swego 
wrogiego stosunku do jedynęgo gwt:i· 
renta niepodleglości Polski i J'ej bez· 
pieczeństwo - Związk~ Ro ziecki~-

10 dywizja piechoty bagnetami 
atakuje czołgi nieprzyj:.:cielsk:t!. 
RoZJpoczęła się żażarta bitwa o 
Piotrków. 

Naczelne dowództwo nadsyła 
z Warszawy, zam:ast pulków od 
wodowych, zamiast czołgów -
,.pocieszające informacje" o prre 
kroczeniu granicy n:emieckiej 
przez armię francuską i angiel
ską, o sztu=owaniu Kolon:i, o 
ponow.nym bombardowaniu Ber
lina. Ludność Łodzi nadaremrue 
wyglą(!a obiecanych samoilO'tów 
z zachodu. 

W ślad za tymi „in.formacja
mi" nadchodzą jednak :Inne -
prezydent Mośclck:i•uc:ekł rz; War 
szawy, sz.tab generaJny uciekł z 
Warszawy, w m:ln.isterstwach pa 
ilą ,,kompromitujące" -dokum~n
ty. Eleganckie l:mvzyny Prezy
doo ta pomknęły do. Ołyki, gdzie 
u Radziwiłła „zajęto apartamen-
t~~ . 

Prezydent Łodz! - -znany prll 
wicowy socjalista, p~yjaciel Pil 
sudsk~ego, Kwap\ński - · wyjci.
dża cichaczem. Ci, co mają limu 
zyny, wymykają się za nim w 
pośp~echu. Pasożyty, fabrykan
ci, kapitaliści udają się w bez
pieczn:ejsze miejsca. Na bruku 
łódzkim pozostają robotnicy. Sta 
rzy KPP-owcy wychodzą na uli 
ce, ci z m!eszkań, L ci z więzbt'l. 
Przekradają się z więZ:enia w 
Sieradzu, od Dominikanów z. Łę 
czycy. Próbują organizować o
bronę miasta przed Niemcami. 

Samorzu~e tworzą się grupy 
ochotnk'le. Na szos:e Konstan
tynowskiej, na szosie Zgiers:Ci"!j 
próbują '\\'Znosić umocnienia, ko 
pać rowy strzeleckie, wznosić ba 
rykady. Niestety, pol;cjanc: ro~
pędzają, nie pozwalają: dro~a 
ma zostać nieuszkodzona. aby 
dygniitarze mogli uciekać 

Magazyny wojskowe, które 
jak się później okazało -;- peln.e 
były broni i amun:cji - poz0-
stały zamknięte. Komenda m:a
sta nie chciała uzbroić „motło
chu". 

Miasto zapełnia się w da t;zym 
ciągu uc:ek:nierami z 7.achod:J. 
Wśród tłumów krążą szaleńcy ze 
sz.pltala dla umy5łowo - chorych 
w Warcie, którzy po uciec:i:ce 
obsługi ruszyli ró-wnież w k:e
runku Łodzi. 

Nadchodzi koszmarna noc, 
przerywana dalek:m łoskotem 
b!twy i hukami bomb, noc która 
doprowadzała ludzi do szaleń
stwa i rozpaczy, Przerażone oczy 
spoglądały z bram i okien do· 
mów w ulicę. czy rychło nie po
jawią się na niej pułk: hitl~
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~ .lacl< London. · (5) 11 
prryjdzie okrft wojf'nnr, a wówczas -:- hinda ! niewielu z nich pozostanie przy 
'Życiu, a i tych głód czrka, ho życiodajne palmy kokosowe padną pod topo· 
rami najeźdźców. Kanacy rÓJrnież robili, co mogli, by wy"•TÓcić kuter i uto· 
pić Dunstcra. Tylko, że Bunster potrafił nie dopw;cić do W)'Wróccnia kutra. 

rowskiej szarańczy. 

~ Pr~a~ B.~c!ki~o .. ~ 
~~~~~~~~~ 

Jeden z wioślarzy złamał dulkę przy wiosłowaniu i za tę zhrodnię został 
zakuty i wirziony przez tr"J'. dni o .głodzi~, a. wsz?'scy inni . zhic~ na kwaśne 
jablko. W tym samym czasie Mau~1 dow1c_dr.1ał się. od kr~Jowcow, dlaczego 
Bnnster wziął sobie trzecią żonę. Pierwsza. I druga zona lcz.a!y. na cmentarz~1 
pod białym piaskiem koralowym z płytami koralowca u nog 1 głowy. l\~o
wiono, że umarły od bicia. Mauki widział sam, jak potwór ponic1':ierał •.rzc.w~. 

Ale Bunstera drażniło literalnie wszystko, wszystko było dian kam1e111cm 
obrazy. Gdy · Manki milczał, dostawał w k_ark, nazwany ponuryn~ bydlęc~e?1. 
Gdy mówił, spadały nai1 ciosy za pyskowame. Gdy zachowywał się powazme, 
Bunster oskarżał go o spiski i walił, co się zmieści, na rachunek przyszłyc:1 
zbrodni· symulować radość i uśmiechy również się nie opłacało, bo za drwiny 
ze sweg~ pana i władcy następowało jeszcze gorsze garbowanie skóry. Bunster 
hvł wcielonym diabłem. Dzicy rozprawiliby się z nim dawno, gdyby nie 
st~ach przed nową ekspedycj11 karną białych. Nauka w las nie poszła dlatego 
t ylko, że na wyspie wcale nicbyło lasu, nawet zarośli, w których krajowcy 
w razie niebezpieczeństwa mogliby znaleźć schronif!nie. Okolicznogć ta osia· 
termie prztkadzała >prawe na korzYŚĆ Bun:;ter· . Jeżeli go zabija, niezawodnie 

Inna Eprawa z Maukim. Rozumiejąc, że przy życiu Bunstera o uci!'czre 
nir. może być mowy, niezłomnie postanowił zabić hiałego potwora. Trudność 
p(Jlegala na braku okazji. Bunstcr był niezmiernie czujny. I w dzień, i w 
11(1cy, zuw~zc miał pod rrką swe rewolwrry. Nikomu nie po1.walał pnecho
r;1ić za swymi plecami, o r zym przekonał się Manki, zbity kilkakrotnie przy 
tr.i okazji. Ilun,ter wiedział, źe wircl'j nrn grozi ze strony uprzejmego i zawsze 
u.;mierbniętego l\fnlaitrzyka, niźli od ralrj ludności Lord How" razem wzię
trj; ta okolrcznoi'ć h,·la dla potwora pieprzną przyprawą do \\')'my;lnych tor
tur. zadawanych boyowi. Ten znś działał rozważnie, znosił kary z poddaniem 
i rzrkal. 

W,zy~rv inni hiali ludzit· szanowali „tnmho" Mankiego. Co innrgo Bnnster. 
T~ gocln.im;·a rarja tytoniu hoya wpo>ila. 1hrn. prrty. Bu'.1,ter. wy1"'.1ytHił SP?· 
sóh dawania it-h za pośrednictwem sweJ kolncly. Maulu zns, ktorrmu me 
wo!no było clotykać się r zrrzy pochodzących z _rąk kobiecych, m1~sia~ obywać 
się brz tytoniu. W tr n sam sposi>h zmuszał go mcrnz do wyrz('rzrma o~ę 8trnw:r 
i głothił całymi dniami. Alho Manki clo~ta''.' ?ł rozknz przyrr.ądzn:11a m~łz.y 
z dna laguny. Lecz małże były „tamho". Sz;oc rnzy z rzędu Mauk1 .o~lmow1ł 
tknąć maiża i za każdym ra r.cm zostawał zbity do utraty przytomn:.1sc1. ~un· 
s.er wiedział, że jr;;o boy gotów ponieść 6n1icrć za swoje „tnmbo'· i. zabiłby 
go z pewnogci:j, gdyby miał skąd wziąć innego kucharza. Tę zrozmmałą od
mcwę posłuszei1stwa kwalifikował jako bunt. 

Jednym z ulubionych kawałów agenta było chwytać Maukiego za wełniste 
,„·łasy i walić lb~m o śrianę. Drugi kawał polegał na niespodziewanym przy· 
palaniu mu ciała rozżarzonym końcem rn:ara. Bunster nazywał to szczepie-

ni~m i Ma.uki. padał ofiarą takif'~O szczepienia nie raz, nie dwa na tydzień. 
Zc.i:rzyło się, ze Bnnster w pasji wyrwał biedako1d rała przegrod" nos . 
szarpnąwszy .za przewltczone przf!z nią uszko od filiżanki: " 0

" '' 

. - O, cóż za morda! - zauważył przyglądając się zeszpeconej twarzy dzi· 
k.cgo. 

~nska reki1~a może .zaBtQpi~ sz~la~y. papier,_ ale łus~a rai*) podobnit'.isza 
. J;st cło tarki. Wyspiarze uzywaJą JCJ do op1łowy11·anra, wygłarlzania rzółcn 
'. .w10scł. B'.mstrr mi~ł rękawic{' z łuski rai. Po raz pierwszy wypróbował 
.ieJ na M?~•kuu. O~ J;'dnego zama;hu. z.darł "?~ ~kórę z karku aż po pachę. 
Bvi w siodm) m 111ch.1e. Z~n~ rownt<'Z ~>op1e~<'~ł przez łnsko"·ą rr'rnwirę, 
a potem przyszła kolrJ na w1oslarzy. OhaJ premrrrzy oherwaii po uderzeniu 
i jeszcze musieli 8zcze~zyć zęby udając, że biorą to za żart. 

- śmiejcie sir, p~irkrwie, i!nriejrie! - przynaglał ich do wl'sołośri. 
Ale Ma11ki1·m11 rrka,\ica najwirrl'j dowala się we znaki. Nie mina! rlzień 

bez krwawej pi<'~zczoty. Czrsto przez noc całą nie zmrużył oka wsknt~k ohnu
żcnia naskó'.ka na zn~nej p~wierzcl~ni. N~ _domiar _złego krotorlw;iluy Mr. 
Bun5ter 111h1ł rozrywac na wpoł zago.1one mirJsca, Mimo to wszystko Mnnki 
trwał w niemym orz<"kiwaniu, czerpiąc hart z pewności, że prędzej czy pó~nicj 
nn<lrjdzie czas odwt'tn. I rzecz szczególna, ułożył sobie, co ma wówczas czy. 
me, ułożył ze wszystkimi detalami. 

Pewnego pięknrgo poranku Bunster wparlł w furi~ i zapragnął wszy8 tko 
i wszystkich zbić na marrneladf. Zaczął od Mauki('go i powracał do11 za knż· 
dym razem po krótkich przerwach, poświ~conych żonie i wioślarzom. Przy 
ś1ii~daniu kazał zgotować kawy i wrząct zawrrtość filiżanki chlustnęł w twarz 
Maukiemu. · 

") Inaczej płasznka. 

(d, c. n.J 

„ 
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Wczoraj walczyliśmy zbrojnie o wolność 
dz.'iś budujemy W- Polsce socjalizm 

Przemówienie to1v. gen. Jóź1viaka„Witolda na l(ongresie Bojo1~nikó'v o Wolność . i Demokrację 
, „Towarzysze broni! b~rzyństwa„fa.szy.zmu, zdrady rzą- kapitalistycznych a 1masami, wal- n:e uważał za wr oga tylko bolsze-

Zebraliśmy się tu, w murach do:" sanacJi 1 me~potykane~o . ł~c czącymi o Polskę bez wyzysku i wików i masy pracujące P olsk. 
miasta walk o wolność i niepodle- rmzmu ludu polskiego, w mrnscic nęclzy - sojuszn'czkę zw;azku Nagonka reakcji polskiej prze-
głość - w bohaterskiej, nieśmier trasy W- Z i wyścigu pracy, w Itriclzicddego. . cnvko polsk ' emu obozow: demo-

odrod7.on ej , Ludowej V'::ąrz;iwi"-1 " t J 1 z · l R ' · telnej Warszawie, mieście Kiliń- b d , · . . " osune ( co _,w,az ( U aaztec- kr acji z PPR na czele, wzmogła. 
a y olwnac aktu ZJednoczr.mn. ; 1. . 1 ł b' · · t 11 1 3 d A · c skiego i rewolucji 1905 r ., Kasprza , • tk" h . h .- 1 . '-le~o JY pro crzem n.c v rn się w ro.rn 194 , g y rn11a zer nszys . 1c wczoraJs~·c zo r.1erzy t · k 1 11 · 1· · · · f 

pami~1.ają i b '.s!rnpa Adamskiego, I K aczmar ka, który przestrzegał 
który nawolywal: do w'erności wo przed jakąkolw :ck akcją skiero
bec wlc:d ·~ n:cmi0ck '.ch i biskup:< waną przeciwko' najeźdźcy. 

Gurgacze nie reprezentujq całego 
duchowieństwo 

ka, Okrzei i 50 powieszonych, w wolności, clzisicjszy~h bmlowi;i s astm. u co wa :::t o wyzwn C'n!C wena zaczęin na w sz;rr.tk1ch r<'n 
mieście, będącym symbolem bar--czyoh Polski Ludowej. narodowe, ale i stosunku do wal- foch b :e wojska h'tlcrO'.'lskie i grly N.c bylo przyp:idkicm, że za- I p'stolct:1 slrzelające do twórców 

. ki o spraw:cdhvość społeczną. dzięki ofiarne.i pracy Zwią~ku Pa r ówno r eakcyjny rząd emigracyj- Nowej P olsk i. 
Sens zjednoczenia Kto deklamował o walce z akupan t riotów Polskich, powstała w ny jak i reakcyjny odłam kleru Ale tak, jak kapitaliści i obszar 

. . . . . '"' , tern, o r eformach społecznych, a Związfou Radzieck:m I D:vw'zja nawoływały do trwan·a z bronią n 'cy, to jedyn;e zn ikomy, ginący 
Tymi słowami rozpoczął swe P~lski~J ~Jednoczoi;eJ Pa;tii 1• J~'o jednocześnie szczuł przeciwko Kościuszkowska, a potem I Armb. u nogi, do bierności. To natural- już ułamek społeczeństwa - tak 

przemówienie gen. Jóźwiak-Wi tmczeJ. ZJednoczeme to Jest "JTa I Związkowi Radz' eckiemu ten był Powstanie Dyw'zji Koścluszkow na .kons~kwencja p ol' tyki między- F ertacy i Gurgacze, to tylko reak 
told. Mówca wskazał następuie, ze~ doj~łości polit~~znej wsiy. j' wrogiem sprawy niepodiee:łości ' i skiej stało się najwspanialszy:n woienneJ. ReakcJa zachłystywa- cyjna część kleru, od któr ej od
że dokonujące się dziś zjednocze stlnch, ktorzy .w roznych okrc wyzwolen'a społecznego. Elem en- symbolem proletariackiego inter- ła się wte? y zachwytem na.d .H i wi·acają się Wterzący. „N ie repre
nie wyrosło na gruncie olbrzy:nie sa.ch '~alczyli pod różn~?1~ ,1zian ty kapitalistyczne w'.działy w nacjonalizmu. Kraj socjalizmu a tler cm. a P ius XI .w. 1~26 r. osw .ad zentuj~~ onL całego duchowieństwa 
go postępu konsolidacji mas pra dara?11 o ~Qls~tę, wolnosc i ~emo Związku Radzieckim przede wszy szczególnie generaliss;mus Stalin c7ył, ze „Mussol1m Jest człow1e- w Polsce i w !erzymy, że demokra 
cujących i narodu polskiego wo kracJe, Dl!' .~·est ~on~pr~m1sc~: stkim potężną siłę, która wzmac- najserdeczniejszą troską otoczył kiem zesłanym p_rze~ Bog~, zaś. za tyczny odłam duchow'.eństwa weź 
kół obozu demokracji, wokół lecz . zwyc1ęstwe~ 1de1 _ Je~u~:ie1 niała p olskie m asy pracujące w tworzące się oddziały polskie i ni- kon B~nedyktynow, ze „Hitler Jest mie górę nad s~łami wstecznictwa 
wielkiej sprawy odbudowy kra walJ? ? budowructwo ~1ękme,1s~~ walce o w yzwolenie narodowe i gdy jeszcze Wojsko Polskie n :e wspaniałym darem wszechmo:::- _ mówi generał Witold. 
ju i budowy fundamentów so- g? zycra., o do~i:obyt 1 rozwuJ społeczne. N'enawiść tych elemen miało taklcgo uzbrojenia i ekwi- nego dla narodu niemieck iego, N ' h 1 . „ kle u nie 
cjalizmu, pod przewodnictwem OJCZyzny, o ~koJ. tów do ZSRR była strachem punlvu, J'ak kościuszkowc:v. . obrońcą prawdziwej wiary i sta- d 1.ec .re.a •dcy3na częsc , r 

Z d b P
r ed ł d J • • b ł . . t są z1-oswia cza z m oca mowca-

dra. a Urz. uaz1"1' z w asnym n a ro em, P:ZClt P owstanie i walka I Armil nat nie Się wv awcą ca ego sw1 a a . . l . . . cl • 1" . ł , utr t d k · 1 . . " " . . . ze uc a się 1eJ po z c :c spo eczcn-
, • . . a ą ,pra~va 0 wyzys. 1'. 1 u cis,.;:u rhnęły bojown'ków, walczący w Nie J'."~st t ez pr.zypadk1em , ze ~ , . stwc polskie na wierzących i n:c-

10 lat temu ruszyły na Polskę o~ole, a.lbo bardz1eJ_: Przecm-.ta. ~as prac~J ~i::ych. Cz~kan e na .wy krain. niezl"i:tą wiarą w szybkce okup:tCJ1. reakcia k1:zycztlła '. z~ w'cr zqcyrh, że nclu się jej rozpę
hordy hitlerowskie i rozegrał sig wiać politykę zagramczną - \\ 0

1

,.;:rwaw ente się ,,dwoch wrogow" zwyciestwo. pop1crnm partyzantow n~d1 1 :c- , . . . . 
ostatni akt zdrady rządów s ana ".nę~rnj, .i~~t w sam.e.:j ~~t_'?ci~ lc,?ło f,~ktrcz~"c m~cl~i:wa o ~'·;vy- 1 " ' l~l'aju ramię przy ram' <>tiiu kir..~1 b yłoby z'no.Jniq i glu p0lij Inc f :.maiyz:n, ~rcclmow ccznn WOJ 
cyjnych. Przez 20 lat nicpodlcgro n~esluszne, m e mar~ts1„to" ,,1,18 1 l.~Wil \\ 1en,e sic; Zw.ą,J~u Rad„cc- w::>l czył partyzant p ohkl z pnrt~·- 1 pol i t y r !.llq, n V\ ' ,, i \ k<rn o~w:f1 ,1· n:• rr-l:~•.iną. Nie ma po cl z' ału 1

1a 
ści rządziła krajem, poza fasadą nie na.u}wwtt" - Mowca wyk:iz;~ k1e<:'.O" 1~«ntem l'adz'cckim. 1>Jn b rntni::h czy! póJ prnstn, .;~ ,, , ie~:y pop:'7C'Ć w'•nz:icych i u' cwierząc\th " .Test. 
rządowa, wszechwładna mafia pil" je, że poli~y:ira z:igraniczna P~).:5~i ~~to w latac~ t~i-roru h ~ tlerov.· ziemiach . z~RR. :\'~' lcz•·ł .. rnmię t11iłitarną kampanie; prteciw Ro- l~o~L~·d na budown:czych Pclski 
sudczyków - II oddział sz~atm przedwrzesmoweJ był.a k?nsek ,11;!1 ::k ego t1v;crdz1ł. ;:c wrv.'4 cm sa pr zy r anl'enm zu!n erz Arrrn C:~cr <>iL Socjal stycznej i pasożytów, n a 
generalnego, klika, powiązana je tną ":'YPadkową pohtyk1 wc•vuę Niemcy i bolszcw cy, tei1 faktycz- w onej i żoln:erz I D:;·wizji. Nie jest też przypadkiem, że ci, bohaterów współzawodn ctwa pra 
szcze w latach pierwszej wojny z trzneJ. Którzy w latach ''-''1lki mrwolywn- cy i zdrajców Narodu Pol~k·cgo, 
wywiad~ austr0-niemięckim.„ Druga Rzeczypospolita stala się Kainowe zbrodn;e reakcji li do biern ości, po wyzwoleniu, na ks:ęży, którzy wczoraj wdczy-
Stąd wyszli dygnitarze re·~imu odskocznią machinacji kapital izmu w zgodnym v.rspółdz.iałaniu orna- li o, n'epod!egłof.ć i dz:ś chcą 

terroru, pogromów, bezr ob ocla. prwciwko zwycięsldej rrwolncji N:c też dziwnego, że reakcja I Okupacja hitlerowska wykazała nizują walkę podziemną przeciw- wspólnie z narodem pracować i 
kryz;ysów i nędzy: Bek, Miedziń proletariackiej - przeciwko !\.ra poi.ska starnła s ę w.szrlkimi siła- raz jeszcze, że dekl amacje 0 m ło- ko władzy ludowej. rozqrzcszają na ks:ęży. k tórzy w jednej ręce 
ski, Pieracki, Sławoj, Kościałkow jowi Rad.„ mi rozhić szrrcg[ walczących, abv ści ojczyzny są wyświechtanym tych, k tórzy mordują b ndownl- trzymaja lirew arz a w drug'ej pi 
ski. "Kostek-Biernacki i im p)dob Symbolem tego stal się morsz nie dopuśc'ć do calkowitC'; konsoli frazesem w ustach obszarnika i czych Pole:ki Ludowej. stcrl€t. Nic narzuci nam reakcyj-
ni. Pl"l'bZ II oddział głęboko prze na Kijów Piłsudskiego - wasala. dacji ~ i.ł .dem~kr~c.ii pols~icj . Gdy kapital isty, którzy bronią swej kic Reakcjd polska mvgazynowala na część kleru wojn y rclig;jnej. 
nikała do aparatu nolihrk' zagra- międzynarodowego imperializmu. po Z\\' c1ęshv1c porl Stalmgr :ld•'m . N' . b , ł , . . w Jatach okupacj i broi1 po to, aby• Nie ma jej w Polsce i nie hęclzie. . tu • . k W N' b ł , b . dl A . . C ł - szeni. w m oze yc m osc1 OJ Czy- . . , t d l' J t lk . 11 mesnflj agen . ra TIIf'tnlec a. ie yo wowczas rom a vnv rin•a .zerwonil rozpoczę a m arsz , . . . Ją u zyc po cm o wa r:l z masa- • es wa a z wrogiem [ asowym, 
Niemczech h ttl<'ro ·ski h zk lono . t ii ' · ~1 !lki h . 6rnikćw i h„l irnpr1.ócl - n t~Jluj \łk wit my u. tych ktor~y .ka·. c~eJ chw h m· r 1c 1jąc, ·ni. „ 1k : jn \ C7. '·" .i 'st wal'· a o w ' kszn w ydnino.:r 
kadry późniejszych oprawców Be ników. którzy gołymi rękami bili po::c7umien:e miedzy w ywiadem gotowi są wyprzec s1,ę JeJ dla ego- kleru nawoływała do b:ernosci po pracy, jest walka o bmlnwnictwo 
rezy Kartuskiej. Tam szukano s~ę o Polski Sląsk, ale były !lrm:<i nlemieck im,._ a delegaturą rządu istycznego interesu klasowego. to, aby dziś Gurgaczc błogosławiH lepszego, piękn:ejszego życ'a. 
natchnienia dla dławienia każ:l~;o t y przeciwko młodemu pań<it\'m ~miffrncyjne~o i" utworz~na zosta Sztandar w alki o niepodległość 
odruchu walki 0 wolność i spra mas pracujących. Nienawiść U.o JC tz~v" ,.akc1a A - akCJa antyko narodu, _ 0 Polskę bez uc'sku i 
wiedliwość społeczną, 0 prawa własnej klasy robotniczej wy:uża mumstyczna. w yzysku dzierżyła awangarda na 
?IWI pracujących. ła się w nienawiści do kraju, bę 

Polska przedwrześniowa - to tlącego ostoj11, i nadzieją m as pr <t Oddawano w ręce Gestapo naj rodu - Polska klasa robotnicza. 
kraj nędzy i największego wyzy cujących ~lego świata. W ~mię lepszych bojowników o n iepodle- Jej ofiarna walka, słuszna kon
sku, którego rząd pielęgnował tej nienawiści klasowej, rzącł:v Pol ?'ł~t? oraz. ludzi~ k~ór.zy, będą.c cepcja polityczĄa kicrown'ka tej 
ciemnotę i zacofanie - to prze ski przedwrześniowej zaw'.erały pu zo.i_uerza1'.11 AK, chc:eh prawdzt- walki - Polskiej P artii Robotni-
s-~o m1'J1'on bezrobotnych i· milion kty z Hitlerem. Jctón• ;„.;. •" •. ?•fo'n WCJ walki z okupantem. Za pleca- · b h t · 
LI mi społeczeństwa, szarej m asy źoł cze}, 0 3 er~two 1 walka Zwią-

dzi.eci beź szkół. to około 6 mi. Kampf'' postawił 7.adanie wytępfo · k' · zku Raclz ecie ego przynicsłv Pol-
lion.6w analfabetów. nia. Ro~jan, Polaków i Czecl1ów. niers CJ, reakcyjni dowódcy han - · . ' J 

• ć l N" li · ·da, p 1 l · dlowali z Niemcami pat riotami sce wyzwolenie. Cytując Le?ina: „Wydzi~la . po i~ czu się w1 c • o a <a~1i c1, 
lltykę mgraniczną. z pohtylo n którzy ten pakt podpisywali. polskim'. Ale wbrew zdradzie Ziem ia polska nasiąkła krwią 

reakcj i konsolidacja obozu demo- bohaterów Arm'i Czerwon ej i naj 
Dalsze etapy zdrady k ratycznego rosła. Powstaje KRN lepszy~h s~n?w .1i:du polskiego, 

• , . . . . . . stała S" ~ naJptękmeJszym symbo-
W wyniku, Polska znalazła się CJą nąd6w pn~dwrzesmowyr~l, 1 Armia Ludowa, potęzn• eJe front lem patriotyzmu • proletariack:e-

w dniu wybuchu wojny osamotn. 'J był dalszym ciągiem zdrady me · walki z najeźdźcą. go internacjonalizmu. 
na. Uciekli drogą hańby wodzowie podległości Polsld. 
sanacji, zostawiając bezbronny na Charakteryzował to najlepiej Patriotyzm i proletariacki internacjonalizm 
ród na łup wandalów XX w ieku , stosunek tego rządu do zagadnie-
ale zostali bohaterscy żołnierze nia walki zbrojnej z okupantem. . Mu s;my zawsze pamiętać, Że n ;e ,- cji, idei marks:zm u-leninizmu. Za 

Papież błogosławi/ faszystów 
W szeregach naszego związku 

jest tysiącz wierzqcych katolików 
i sądzę, że wyrażę opinię wszyst
kich, JEŻELI STWIERDZf;, ŻE 
ŻADEN Z NICH NIE POZWOLI 
NIGDY ABY ICH WIARA DY
SKONTOWANA BYŁA PRZEZ 
FERTAKÓW I GURG:\ CZY W 
INTERESIE WROG,\. NASZEJ 
NIEPODLEGLOSCI, • NASZEJ 
WOLNOSCT. NaG dzieli od k l.isy 
posiadaczy, od kliki reakcyjnej 
nie stosunek do wiary, a stosunek 
do budownicfwa życia b::z wyzy
slm człowieka przez czlowiekd. 
Nas wszyslkich bojowników o 
wolność i demokrację łączy go
rące ukochai:iie Ojczyzny, głębo
kie umiłowanie >rnlności i soli
darnoś· " 'le wszystkimi prądami 
postępu i pokoju, nas łączy nie
złomna wold budowniclwa-łlol5ki 
Socj~l '.ot ycznej. 

j Mówca przypomina, że w latach 
straszliwej okupacji, k iedy każdy 
dom polski okryty był Żdłobą, 

stolica apostolska nie znalazła 
słowa potępienia dla barbarzyńców 
hitlerowskich. Gdy tysiące katoli 
ków i księży polskich ginęło w 
oboz.ich hitlerowskich - papież 
błogosławił włoskich oficerów i 
niemieckich lotników, a ndzajutrz 
po zdradzieckim napadzie na 
Związek Radziecki zagrzewał ;eh 
do „bohclterskiej odwagi w obro
nie kultury chrześcija11skiej". Nic 
wi~c dziwnego, że n .1zajutrz po 
wojnie W atykan znalazł 6 ię du to 
matycznie w obozie siewców no
wej wojny, że łzy, których r.ie 
znalazł dla cierpień ciemiężonych 
narodów - zndlazł <lla zbrodnia
rzy hitlerowskich, dla rewizjoni
zmu niemieckiego. 

Ekskomunika nie p:>wstrzyma historii 

Warszawy i Weste rplatte, zostali do Związku Radzieckiego i do pro i11a p rawdziwego patriotyzmu, je- c:~c;ło s!ę od nacjonaEzmu, a i:ko11-
najwierniejsi synowie polskiej kla blemu przebudowy społecznej €.li n ;e idz'e on w parze z prob - czyło na paktowan'e z kapi
sy robotniczej, wczorajsi więźnio- Polski. Kto w lat ach m'.ędzywo- tarlackim intcrnacjonal'zmem, nic tałem amerykańskim, 111a szkalo
wie więzień sanacyjnych, którzy jennych był wielbicielem hit!~: I ma prawdz\wego u kochania ojczy wa~iu Związku Radzieckiego, na 
gorącą krwią robotniczą bronili ryzmu - ten w. latach o. kupaCJ t zn~', jeśli n :e idzie ono w par ze hamebnvm występowaniu przeciw 
W · · · dl ł ' · o·czy ł h ł t b ko powstańcom greckim. na pro-arszawy 1 niepo eg "-sc1 J z- r~uca as a s . ama z romą u no- z pcczuciem solidarności łacz ce· 
ny, a następnie stanęli do walki g1. Kto organizował wyprawy n a I I . ' . · ą 1 wokacjach yrzeci.wko Alb anii, _na Nic najmocniej je<linak czują się /OBRONIE NIEPODLEGŁOSCI 
zbrojnej z okupantem. Kijów - ten w latach. terroru h i I pr~ ~t~n~t, z 1f

0słz~n?~amcm wol mordow~mu ,111aJ.lepszych syn~w , widocznie pret::ndenci do roli rząd SWYCH NARODÓW MASY PRA 
Mówca cytuje następujące słowa tlerowskiego uważał, że szyny, po ~?~·Cl 1 n ·epoc .el! osci m n ych ~am ~aio~u Jugos.ow~~~nskie~o. T~~o ' ców światd, skoro musieli osta t- CUJĄCE FRANCJI, WLOCH, 

Leni.na : Ta sarna polityka lct,)r!l k tórych toczyły sie transporty hi- . 0.w. Gdy patriotyzm zr yw a węzy „ta, s ę ?;:(>ntcm. ': „n Shce.t w zi.1~ nio sięgnąć po jeszcze jedną broń ZWYCIĘŻA WYZWOLE"·ICL'A 
dane państwo, dana klasa lW\V tlerowskie na wschód, nale~:y sm'l '1.ntręcI;-ynarodowf'j soli~amośc~ pro n eJ 'Y0 Jn.ie pr~eciwl.rn Związkowi - ekGkomunikę papieską, zillatu- ARMIA LUDOWA CHIN, WA"...-

. . e ar1at11, przcrnd~a się w ·: asn" R.~dziecbem.u 1 kra10-m dcmokra- 1·a.cą ste.chlizną śr:: dniowiecza i CZĄ O WOLNOSć I NIEPOD!.E-nątrz tego państwa prowadzHa. rowac oliwą. Kto w latach przed- nacJ'cnalizm staJ· · d d · CJl LttdcwcJ przez dłuższy okres przed wojm}. · · t 1 ł d 1 < c się z ra .ą spra · inkwizycji. Watykan nie raz po- GŁOSć KRAJE KOLONfALNE, 
nieuchronnie i nieuniknienie musi wrzesmowych s r ze a 0 ".'a.czą~ wy niepodległości naroclc,wej i wol ,w. dniu na~zego kon gresu -113ługiwal się klątw.·ą nie w spra- BOHATERSCY POWSTAJ\:CY 
być prowadzona przez tę samą cych 0 swe prawa robctmkow 1 ności ni:1~odów. Kto deklamuje o o5wt.i:idcza mow ca - dcłąc7amy wach wic:ry, d w sprawach poli- GRECCY, UCISKANY NAROD 

k1 
• ._ • • • chłopów - ten w latai::h walki o milqści ojczyzn y a jcdnocz~śnie n~sz <>los protestu p rzeciwko faszy tyki świeckie]· . I zno' w dz1's' w 1'n- HISZP.AN- SICI. ~ w czasie wojny, :r,nue:1ia.1ą . . „ '"" 

~·„ tylko formy clzi"ałanin''. Onr·e niepodległość mógł szermować tyl wystę1:mJe w zec1wko frontowi sił stn,vskc ' ito,vsk1'm rzad~ tcrro t ·„ · peri' 1' k · „ „ ,. . " .-c . . vm - eresrc im a izmu amery an- Bojownicy 0 wolnvść i •lemo-
rając si~ na tych słowa<ih, gmt. ko frazesami o rzekomej przebudo antyimperial~styc::mych, na .któ: m, gwałtu i prowokacji. Przes:v- skiego grozi się milionom ludzi 'krację są całym ser ::·~m z w:l'.czą 
Witold wykazuje, że rząd utwo wie przyszłego ustroju społeczne- Tych cz~le st oi 7:w1ązek Radz1ecln łamy gorące braterskie pozdrowie na całym świecif' tylko dlateqo, cymi towdrzyszami b r )ni wszę
rzony na emigracJI·· był kontynun. go. - ten icst zdraJcą spr:1v,ry prole- nia towarzyszom jugosłowiańskim że pragną wolności i pokoju, "ze dz ie tam, gdzie tocz 1 si<> hóJ' 0 tarir.oekieao in ternac3'an alizmu - c.1'erpiącym w w1'ęzi'e111'ach Ran h b d · śl' " ~ - c cą u owdc nowe, szczc~ · i wsze wolność f pokój . 

Antyfaszyści w akcji zdrajc:'\ własnego nr1rndu. kowicza. Wierzymy, że komuniści życie. WZRASTAJĄ z KAż:)\fM 
Tak właśnie dzieje się dziś z kli jugosłowiańscy ~wyciężą w ":'alce Oś Waszyngton- Watykan rozu DNIEM SIŁY POSTĘPU I POKO-

Rząd emigracy jny n ie chcia~ r ze 
czywis tej walki z okupantem , nie 
było również partii, która potrafi 
łaby stanąć na C'Lel e n arodu i po
prowadzić go do w alki o niepodle 
głość. 

sposób, z losami bohaterskiej wal
ki n arodów r adzieckich. Powstaje 
Polska Part'.a Robotnicza, k tóra 
hasłu stania z bronią u nag', prze 
ciwstawia hasło bezkompromiso
wej w alki z oktUpan tem. 

ką Tito. Awanturnicza tnegalo- 0 now~.„;<omumstyczną Partię J!J. mie doskoMle, że nie wystarc1.y JU. OCZY MILIONÓW LUDZI 
mania nacjonalistyczna rzuciła tę gosławii · już d.ziś wykląć tylko narody PRACY SPOGLĄDAJĄ DZIS KU 
klikę w ramiona anglosaskich im Gen. Witold przedstawia następ Związku Radzieckiego i krajów ZWIĄZKOWI RADZIECKIEMU. 
perialistów. Są oni Zidrajcami in- nie powojenne sukcesy i zdobycze demokrncji ludow~j. bo linia po- NADZIEJĄ WSŻYSTKICH GNĘ
tcresów frontu pokoju i demokra demokracji ludowej działu na obóz postt:pu i p->koju i BIONYCH I UCISNlONYCH JEST 

obóz w.otecznictwa i wojny pne- MOSKWA, KTÓRA OSTATNIM 
biega dziś przez cały świat, przez SWYM KONGRESEM POKOJU 
każdy kraj kdpitalistyczny, ŻE NATCHNĘŁA NARODY WIARĄ 

Posłuszne i bierne dotąd szere
Mimo to, już w pierwszych gi AK żądały rozkazu walki. Sa

Nowe formy walki klasowe j 
'dniach po klęsce wrześniowej, za nacyjne dowództwo AK zmuszone Na drodze tej trzeba po'rnnać 
częły się skupiać postępowe , de- było, przynajmniej pozornie, ZIT\:e wiele trudności wywołanych ogr~ 
mokratyczne, antyfaszystowsk ie nić _hasło stan;a z bronią ,u nogi, ' . mem zniszczen wct'ennych i spn 
siły. W skład tworzących się grup na hasło walki ograniczonej . Był , . . 
l ewicowych wchodzili wczora jsi to tylko manewr taktyczny kan.ie _sc1zną P9 r~ądach sanac:nnych. 
człon~o":'lie K~munistyc~ej ~a~;i~ czny dla utrzymania karności sze ~~ba toczyc . o!<tr.J: w_alkę klaso 
Polsk i, 3ednohtofrontow1 socJallsc1 regów, ale świadczył on najlep:ej '\ ą z resztkami lmp1tahzm~. Z tą 
radykalne elementy r uchu lud?we 0 prawdz:wych nastrojach, panują walką klas~:Vą łaczyła się ·.v ln 
go. Br ak j ednak jeszcze było 3ed- I cych w narodzie polskim. t~c:h okuf:>aCJi, :-:alka o wyzwo.le
nolitego kierownictwa. Tysiące żołn' erzy różnych for- nie, bowiem mczym mnyn:i. Ja~~ 

W roku 1941 losy walki wyiwo macji grupowało się pod sztanda- .walką klasową była . . , .akcJa A 
leńczej Polski splatają się, w zu - rem walki. Gward:a Ludowa roz- I morders twa bratoboJcze. 
pełnie już oczywisty dla każdego rosła się w Arm'ę Ludową. Po v:yzwoleniu walka klasowa 

PPR w boju o niepodległość 
Rosnący z dnia n a d~ień ob óz de 

lllOkracji polskiej wszedł pod k ic 
rownictwem PPR w bój o niepo
dległość, uzbrojony jednocześnie 
w idee walki o wyzwolenie społe 
czne, w idee sojuszu i brate rstwa 
ie Zwiazkiem Radzieckim. Reak-

cja" polska rozpoczęła wśclekłą 
kampanię przeciwko bojownikom 
o Polskę, wolność i lud. Kampa
nia ta w całej jaskrawości ujawni 
ła, że w n arodzie polskim toczy 
się ostra walka k lasowa między 
J>01>leczn;kami rzatiów obszarniczo 

przyhrala na sile i przyjm·JW.·ta 
n01--u h;·my , 

Rodzima r eakcja i je.i zagra:ii 
Ćzni mocodawcy zastosowali w 
ostatnich miesiącach nową formę 
walki przeciwko władzy Ludowej. 
Tym razem użyto do tej walki re 
al~cyjną część kleru. Kiedy zawio 
dły inne środki, zastosowano sie „ 

do recepty waszyngtońsko-waiy 

ka11.skiej. Reakcyjna część kleru 
chce wyw·ołać niepokój w masach 
wierzących, aby przeprowadzi·~ 

sztuczny podział społeczeństwa na 
wierzących i niewierzących. wpro 
wadzić rozd~więk w mas~ch r>ra 
cujących i zakłócić pokojowe bu 
do?.~ictwo. 

Bojown'.cy o wolność i demokr a 
ck, szanują · kapłanów, którz.y 
ofiarnie walczyli z najeżdicam · h i 
tlerowskim;, czczą pam ęć t ych, 
którzy ginęli mqczeńsko w krcma 
toriach Ośwlęc'm ' a i Treblinki, 
Drogimi towarzyszami broni są 
b:skup Góral, ks. Nowak, ks._Bl 
~kupski, ks. Hołdrowicz - bojow 
nicy o nicnodlea:łość Polski. ale 

/ 

WSZĘDZIE KRZEPNIE KLASA W ZWYCIĘSTWO. 
ROBOTNICZA, ROSNĄ I POTĘŻ- TWARDA, STALINOWSKA PO 
NIEJĄ SIŁY POKOJU, WALCZ«\ LITYKA POKOJU POKRZYŻUJE 
W OBRONIE SWYCH PRAW, W ZAKUSY IMPERIALISTÓW. 

Zadania Związku 
Przechodząc do omowienia za

dań powstającego Zw ązku Bojow 
ników o Vi7olność i Demokrację -
mówca stwieljdza , że Wcll.ka o wy 
zwolenie haju nie będzie prz<-z 
n ich uważana za legitymację, dla 
której żądał by przyw lej r)w. Wal
ka o wyzwolenie na\.:'łada na człon 
ków związku jeszcze w"ększy obo
wi ip:ck ofiarności i oddan a w pra 
cy n ad dziełem budown:ctwa Pol
ski bez wyzysku człow.eka przez 
człowieka. UCHWALAJĄC DE
KLARACJĘ IDEOWĄ CZŁONKO . 
WIE ZWIĄZKU MUSZĄ PAMIĘ
TAĆ. ŻE ŁACZA SWE SZEREGI, 

ABY UDZIESIĘCIOKROTNIĆ SI
ŁU WCZORA.JSZYCH BOJOWNI 
KÓW O WOLNO$ć: DLA DZI
SIEJSZEJ WALKI O BUDOWĘ 
NOWEJ POLSKI. Mówca wskazu 
je tu ndstępującc zadania: 

- Nicug:ęci z w<ilczyć z reszt 
k ami wyzysku, z wrogami Pol
ski Ludow::: j, z agentami sił im 
perializmu i wojny, 

- Przykładem pracy i jedno· 
ści pomóc w konsolidacj i wszy 
stkich sił narodu ~o bitwy o 
pokój , o budownictwo fund11· 
mentów socjalizmu. 
<Dokończenie na str. 6-ej) 



Str. fi 

Tylko. ekstra 
' 

'MA prinl'a! 
Tk~r'!ki· PZPB Nr ·4 wytwarzają już towar najlepsze.i jakości 

nie narwali dużo nici w osnowie 
i uważnie zakładali osnowy na kro 
sna. Trzeba zacząć odrazu od do
brego towaru. 

Przechodzimy obok krosien tow 
Galis. Oto na osnowie zerwało. 
się kilka nici i już w towarze gnia 
zdo gotowe. A w primie i ekstra
primie nie można pi;r,emycić gn:az 
da ani go zatuszować. Toteż tow. 
Galis szybko wciąga nici, wypru
wa kilkanaśc'e wątków i nieza
długo krosno idzie, jak gdyby nig 
dy nic, a tkanina .jest czysta, b ez 
żadne~o blędu. 

- Praca na 32 krosnach ·nie jest 
rzeczą tak prnstą - odpowiada 
mlody tkacz - a ja przy tym 
chciałbym wyprodukować równie 
dobry towar, jak i stars~e tk e>\'Zki, 
aby nie m; ały do mnie żalu. że im 
przeszkadzam w zespole. Dlate
go przychodzę wcześniej. Ma m 
wtedy dość czasu na to, by obej
rzeć krosna i wszystkie osnowy. 
skontrolować gońce i szpulki w 
skrzynkach, naprawić jakiś ctefekt 
przy krośn ' e i dowiedzieć s ię od 
tkaczki z pi e r wszej zmiany. jak 
szły jf'j kro;,n a podczas ubiegł ych 
8 godzin. Jeżeli zauważę jakieś 
większe uszkod zenie, wtedy mam 
czas i na to, aby zawołać majs tra 

Nr'242 
----------·-------~--_..,----„~ ..... ,~--...--

Oni te:i 
Wrzesień 1939 rolm kirem okrył cały nasz naród. Wspominamy 

le:i [!.O dzisiaj jaka roc;;nicę przykrą, bolesną i trngiczną. W.~pominamy 
go, aby jeszcze raz wystawić jak najsurowszą ooenę „pano1llaniu" san11cyjna
faszystowskiemu, które - nie bez :iyczliwej i alrtywnej współpracy ma
nachiiczrkóru angiel.<1.-ich i frnncuskich - wlrrJ!Ciło nas 10 lat temu w prze
paść 

0

hitlero1nhiej 11ie1wli. ]es=czc dziś na diźu;ięh si.ów: Mościc/ci, ll)·d:
$mi"lY Pilsudsl;i, Slcładhowski czy Beck wstrząsa mis dreszcz w.<trętll 
i ol;~,~~enia - niem11iejszy, niż gdy slyszpny: Chamberlain, Daladier, Hi
tler tr:cbic:i /!fo.<wlini ... 

Cza.< ponoć jest ,.dobrym lekar::em" dlatego że przyno.•i znpomnie-
nje. ]eśl' jednnk clw1hi o historię ohydnej zdraJy wrzt!~.1 i 01rnj ,ie po
może c~yba żadna „merlycvna·'. Nic i -~il.-1 n.ie W)":llfl~e. z naszej pamięci 
,.lwronko1cej robot~ · sarwc)J1tc-monacl;i1,ho-l11tlC'ro1r.<ln e1. Zre.<=tą co -
lu duż:o gadać : lr ydra zdrady je.<zcze dzi~ z całą bezc;;elno-'ciq pcha się 

nam przed oc;;v... · 
- Gdybym przepuściła to E;niaz 

do, tłumaczy tow. Gafo; - straci
łabym za to więcej, niż bym za
robiła w ciągu tych kilku minut 
kieclv krosno nie pracowało. Tow. 
Gal ;s ma oczywi ście zupełną słu
szność. Tak p owinni postępować 
wszyscy tkacze. 

i poprosić go o usuni~cie d efektu . I 
Tak to zabieraj ą się do walki o 

wyprod11 kowan ie „ekstry" tkacze 

Ot, dwa d.11i remu zna;duję w jednym z pism „ll·iadomość" z Ltr.11ly11u: 
stanmiem J..·ół llllejs;:;ej sa1111cyj110-e11deckiej emigruc.ii zor1inni::oirmiJ został 
- „Komitet obchodu rocz11icy u·rze.-i11 iowej". Nie z11am, oczv1d.ście, 
szcze:rólou:ego progmnw „uroczysto.fri", ale w~·obmżnm sobie, jakie ,.nu· 
mery" mogą się sldadać m1 ów obchód. Np. bif'g s:ta/etoay pt .. ,Szlakiem 
Z ales:czyl:''. Alrndemin żałobna - ku czci Goeringa lub Cia110. Pio
senka (L .zw. chan.rnn triste): .. Có:i nam zostało z tw:h lnt?" Marsz: „mar· 
szalek Smigły-Ryrlz, nasz d zielny. drogi (w znaczeniu: k oszt01n1y) u·ódz ... ". Dopiero za pół godziny roZPo

czyna się druga zmiana, ale nie
którzy tkacze już teraz zjawiaj ą 
si ę przy s_łych warsztatach. Wła 
śnie wchodzi na salę młody tkacz, 
jrclyny mężczyrna na 32 krosnach. 
który zglo!"ił si ę do konkursu' -
tow. Janczura. 

„bawełnianej c_:wó:ld". ł 

* Zai;1ądamy do tkalni nastęone- I 
'' 

Kierownik tkalni, przewodniczący Rady i selnetarz organizacji przeglą
ciają szt!!k<: tkaczki tow. Zofii Golis extra:primę. 

Zespoły konkursowe poczynają 

już przystosowywać swą pracę 

para również postanawia we wrze 
śniu pracować tak jak te.go wy
magają warunki konkursu. Pro
si ła przewlekacza i majstra, żeby 

- Czy n ie zawcześnie do pra
cy? - pytamy. 

Wysokie odznaczenia dla llolejarzy 
Wczoraj w sali ZZK odbyła się Parowozowni Głównej w Kutnie. 

uroczystość wręczenia legityrnar;i oraz M:chalskiemu Sewerynov.'1 -
orderu Sztandaru Pracy wyro„;1,0, maszyn:gcie Parowozowni GlównEj 
n~'m pracownikom Dyrckci: O~:-ę- w Piotrkowie. 
gu Kolei Państwowych w Łodz:. Nastcpnie zabral głos prezes z,_ 

go dnia r ano. Obok warsztatów 
tow. Galis już zdaleka w ;ch imy 
kilka osób. KiPrownik tkalni No 
wak, przewodniczący Rady tow. 
Stachura i sekretarz organizacj i 
tow. Trzeciak coś tam pilnie oglą 
dają . Podchod zimy bli żej. '.I'ow. 
Galis \.vła śn 1 e przed chwilą ukoń
czyła pierwszą sztukę w · całości 
wyprodukowaną już po wejściu w 
życie nowego systemu premiowa
nia. Towarzysze trzymają w r~

ku czysty, piękny towar. Nie ma 

ani jednego błędu. Tow' Galis I 
wyprodukowała ekstra-prim~! 

M. S. 

l';'ip zapaskud:rnjmy sobie zresztq. wyobraźni domysłami nn lemat: jak 
~ię będą zabatcinli po;:robou·cy Pf)lski przedH'rze!iniou:ei na konto rocznicy 
trnat'dii narodo1cPj. Wiemy dobrze. ie bau·ić się potrafi<! - w 1939 r. 
cniv hraj 11am przecież przelwlnli . . Nie o ich rozry1cld ,.obchodou·p" nam 
clrod:i. Rzen •::u pełnie w c:ym i1111ym. ll1011tow<mie „obchodu" rocznicy 
11 r:::e.\11imcej .fo·im)czy d01rnd11ie o tym, iż choć nie staje dziś Becha, 
Mofrichiego. U.wiza i i1111yclr więbzych grzybów sanacy jnych - bcdhi 
tondvń.<hit;/ z11ajd11ją si{' nadal ciągle w stanie ,.gotou:ości". Gogotowoścj 
- du zdrady. „Zwarci" są lulaj, choć bynajmnie j przez Io nie „silni" .._ 
z obozem n~omonachij.<~·im. zorganizowanym obecnie w Europie zachod. 
11iej staraniem blolm dolarotcego. 

- Eii - my.<Tą sobie - ieby tak jeszcze jeden „wr=esień" dało si~ 

!>becnie 11rzadzić ! 
Tylko, ż; d::i.< to nie taka łatwa sprawa. Sniat pO$lęp" i pokoju :ie 

7tł'iqzkiem Radzieckim c:ujnie na łapy faszyst1)w międzynarodowych sp~ 
riera. I napMmo nie dopuści, aby się one znotm wyci<u~nęly po życie 
~ krew narodów, tak jak to miało miejsce w przedwojennym okre.,ie mo
nachijskie,' pro.•perity. 

E. Tam. 

do nowego regulaminu premio

wania. Obecnie! główną troską 

tkaczki jest wytwarzan ie towaru 

całkowicie bez błędu - ekstra
primy. W PZPB Nr 4 podobnie 
jak wszędzie, tkaczki zabrały się 
z energią i z zapałem do pracy. 
Zwłaszcza zespoły, które zgłosiły 
się do konkursu, postanawiają już 

w tym miesiącu wysunąć się na 

czoło i zdobyć nagrodę związko
wą. 

Jedna z członkiń konkursowego 
zespołu, tow. Józefczyk właśnie 
dzisiaj powróciła z urlopu. Wdzię 
czna jes t swym koleżankom, że 
nie zapomniały o nie j i zgłosiły 
ją do konkursu. Tow. Józefczyk 
chce rozp-0cząć pracę od tkania 
zupełnie nowych sztuk. Nie mo
te przecież brać odpowieclzia1noś 
cl za towar utkany bez jej współ
udziału. 

Po przemówieniu dyr. ob. Mate.i
skiego wr(?czono order r klasy ob. 
Kobielskiemu Zygmuntowi - rzP
mieślnikowi Parowozown: Glówn~j 
w i,odzi. a ordery II kl::i~y ob. ob. 
Gcrtnerow: Karolowi - przodowni 
kowi rzPmieślników P ar0wozowni 
Głównej w Łodzi, C:esielskiemu 
Władysławowi rzemieśln ikowi 

Warszt atów Głównych w Ostrow:u 
Wielkopolskim, Jabłońskiemu An
drzejowi - szoferowi , mechaniko
w: Warsztatów Głównych w Ost:::o
wiu Wielkopolskim, Garstce Kazi
mierzowi przodownikowi pracy w 
Warsztatach Drogowych w Skalmie 
rzycach, Łukasiakowi Stanlsławow: 

rzadu Okr. ZZK tow. Rybak. Poct
krf~lil on w swym przemówien '.11 
wymowny chnr<1kter tej uroczys t 1-
~ci. Dawniej probierzem ot1-~ymv

wan:a orderów było najczęśc iej 
wvsokie urodzen:e, lub przynal "ż

Nowe zespoły przysłępujq do konkursu 

przodownikowi rzemieślnlków 

ność do , .śmietanki ~polecznej", obc-c Na apel tow. Balcerzaka . z PZ~~ 
nie otrzymują je prawdziwi boh:1- Nr 7 do konkm su przyst~puJą wc1ąz 
tcrzy, ludzie pracy, ludzie, z pośw"ię r,owe ze~poły. Termin rozpoczęcia 
ceniem odbudowujący swoją Oj- konkursu przedłużono o miesiąc_ ku 
czyznę. c,gólnemu zadowoleniu tkaczy, ktorzy 

Po przemówlen:u przedstavr.ciela jeszcze nie zdą_żyli zgłosić s~ego u-
wydzialu komunikacyjnego K.W . działu w konkursie. 
PZPR tow. Załuskiego rozp<Jczęla W PZPB Nr 7 prócz zespołu tow. 
się część artystyczna, na którą zł<>- Balcerzaka· utworzono już 11 . zespo
żyły się występy orkiestry i chóru łów konkursowych. Na czele ich sta 
ZZK. Uroczystość zakończył wspól-1 nęll następujący tk~cze: tow. tow. 
ny obiad. Natalia \Viśniewska - doskonała .- Chcę mieć na walkach tylko 

11'l.6j własny towar - i ·towar kole 
tanek z m ego zespołu mówi do 
nas - a towa r ten to bę~ie tyl
ko prima i ekstra-prima. Po ur
lopie jestem wypoczęta, a to na
pewn<> odbije się dodatnio na mej 

Re~elaeyjne odkrycie biurokracji 
w dziedzinie transportu 

pracy. • 
Nasąsiednich krosnach pracuje 

łow. Rozpara. Jest ona nie tylko 
dobrą, ale zarazem bardzo oszczęd 
ną tkaczką. Oto p odnosi z po
dłogi brudną szipulę i _kładzie ją 
na krośnie. 

Z ul. Wólczańskiej--na Piotrkowską przez.„ Radom 

- Teraz zakładają nową osno
wę, to szpulkę tę wyrobię na po
czątku sztuki i „zakoloruję". W 
ten sposób wykorzystuję zawsze 
pobrudzone s zpulki. Tow. Roz-

Biurokra-::j::i jest zaprawdę nieoce
niona w swych pomysłach utrudnienia 
najprostszy::h nawet spraw. I w Łodzi 
nie doje się ona zdyst::insowoć na tym 

poJlu. , . • . k .,· A . 
estesc1e moze cie aw1 Y więc -

posłuchajcie : 
Wszyscy z was noszą obuwie 

jakżeż mogło by być inaczej - a 
wielu nawet obuwie z Łód:r.kiej Fabry-

Wczoraj walczyliśmy zbrołflie o wolność 
dziś budujemy w Polsce socjalizm 

Przemówienie gen. to,v. Jóźwiaka-Witolda 
na Kongresie Bojowników o Wolność 

i Demokrację 
(Dalszy ciąg ze str. 3) I je, że uczestnicy walk o wolność 

- Wzmocnić czujność, nau- i demokrację są wierni ideałom, 
czyć się demaskować formy w al- które przyśw:ecały wiel~im ?oi~"'. 

ki, stosowanej przez wroga , na- n ikom o .Polskę sp_r~wiedll_wos:i 
uczyć się rozpoznawać wroga społeczne): Buczk?wi i Duboi_s,. N~ 
klasowego na każdym odcinku watce i F;n~erowi, Fornalsk1e1 i 

pracy, s trzec czystości własnych Świerczewskiemu. Wykonamy za-
szere,i;ów . szczytne swe zadama. 

- Wytężyć wszystkie siły do W dniu naszego Kongresu, ma-
pracy ~ad przedtermin~wym n if estujemy swój gorący patrio
wykonam em plan'; 3-le trneg.o. tyzm i prol et a r iacki inte rnacjon a-

W ychowvwac członkow . . . t 
- k d 'h · ' ł hzm. Mamfestu3emy swą go o-zwiaz u w u c u gorące) m1 o , . . · 

1 ści do ojczyzny i . solida rności w osc do ofiarnego ~rudu w_ a .zie e 
; międzynarodowej z siłami po- budowy fundam entow SOCJah zmu 
stępu i p okoju. w . ~ol~ce. Dołą~zamy n as głos do 

' - Ram!ę p rzy r amieniu ze wszy m1hon~w . głosow lud~t pracy ;ia 
stkimi organ izacjam i, p od p rz'!- całym sw1ec1e, do głosow narodow 
wodnict wem PZPR stale pogłę- u ciskanych, walczących o prawo 
biać więzy brat er s t'wa i przyjaźni do życia, o \~rol~ość, o. P?kój . N.asz 
rpiędzy n arodem p olsk;m a W iel- ~ongres sta c się pow1~1en "'.'1el
kim Związkiem Radzieckim , k tór y k im ;vkła~em do_ walki .z y odzega 
\Vyzwolił n asz kra j. Sojusz P olski cza~1 ;-vo1en nym1, . ~o:vm1er: po
że zw:ązkiem Radzieckim - to mnozyc siły w olnosc1 i pokoJU. 
gw ar an cja n aszej niepodległości i Manifestujemy swą wielką przy 
n aszych sukcesów gospodarczych , jaźń i miłość d o n aszych towarzy
to j edyna form a w alki o pokój. szy broni, którzy w yzwolili n asz 

Aby wykonać t e w ielkie zada- kraj - do n arodów' Związku Ra
mia, trzeb a s t ale podnosić poziom dzieckiego, b ast ionu pokoju i socj a 
ideowy, poziom wykształcenia , o- lizmu. W odp owiedzi n a knowam a 
gólnego i fachowego, świadomość imper ial istycznych podżegacz~ wo 
polityczną i klasową. jennych m a n ifestujem y swą nie

POD PRZEWODNICTWEM 
STALINA WYGRAMY BITWĘ 

O POKÓJ 
Kończąc, gen . Witold oświad

= a : „Na.sz Kongres zademonstr u -

złomną wolę w alki o pokój i 
gorącą wiarę, że p od przew odni
ctwem wodza światowego proleta 
r iatu, wodza wolności i pokoju 
Gen er alissimusa S t a llna - w ygra 
my walkę o p okój!" 

ki, mieszcząt:ei się w Łodzi, przy ul. 
Wólczańskiej Nr 12. 

- •A w naszym mieście istnieje rćw 
n:d: Centralr>y Zarząd Przemysłu Skó 
rzanego - zawoła z dumą niejed!'l•1 
rodowity łodzianin, znalący każdą 
kamienicę naszego grodu. Ten sam 
obyWatel wskaże na#et- dokładny a 
dres wspomnianego urzędu - ulicę 

Piotrkowską Nr 260. 
A teraz już każdy Czytelnik, zao

patrzony w te cenne informacje, od 
razu pomyśli: 

- Dobrze musi się pracować w od· 
ministrocji Łódzkiej Fabryki Obuwia, 
skoro ma tuż pod bokiem Centralny 
Zarząd, przeto niewątpliwie wszyst
kie sprawy można tom w mig zalat-
wić. 

- Ejże, nie bądźmy zbyt pochopni, 
obywatele, o od czegoż jest biuro
kracjd? Właśnie od tego, aby Łódz
ko Fabryko Obuwia podlegała Ra
domskim Zakładom Obuwia i oby 
wszystkie sprawy administracyjne ·ia
szej macierzystej ŁFO szły najpierw 
do Radomia, a stamtąd znów do Ło
dzi. Z kolei odpowiedź Centralnego 
Zarządu ponownie wraca z ul. Piotr
kowskiej na ul. Wólczańską via Ra
dom. 

- Czy ta paradoksalna sytuacja 
istniała zawsze, tzn. od chwili po-

wstania Centralnego Zarządu i ŁFO? 
- zapytacie niedyskretnie. • 

_,. Nie, wcale nie. To są wiośnie 
„usprawnienia ·organizacyjne", wpro
wadzone przez Centralny Zarząd w 
styczniu 1949 r. Ba, jeśli dodamy do 
tego jeszcze, że każd~ pismo Łódz

kiej Fabryki Obuwia dopiero w cią

gu dw6ch tygodni nabiera „mocy u
rzędowej" w Radomiu (tzn. po dwąch 
tygodniach zostaje przesiane do Cen 
!rolnego Zarządu) a w Centralnym 
Zarządzie ze względu na jej wyższą 
hierarchię administracyjną musi odle
żeć swoje 4 tygodnie, dopiero wów
czas możemy ocenić w pełni owe no
watorskie „usprawnie'1ia organizacyj
ne". 

Jesteśmy ludźmi wyrozumiałymi. Poi 
mujemy troski Centralnego ,Zarząd•J. 
Pocz1a też musi z czegoś żyć. Ale 
pragniemy uspokoić CZPS (który mo
że tego nie przewidział), że i bez tej 
skomplikowanej proc!:!dury korespon
de ncyjne j wyżej wspomniany urzq<:I 
państwowy również nie zbankrutuje. 

A więc... Nie tędy droga, drodzy 
obywatele z Centralnego Zarządu 
Przemysłu Skórzanego, nie z Wól
cza11skiej na Piotrkowską przez Ra
dom, ole b~zpośrednio tramwajami 
MZK, lub '10 własnych nogach. 

R. Sch. 

Nasi korespondenci fabryczni piszq 

108. 752 kilometry bez remontu 
W tych dniach w ZaTządzie Cen- 1 Należy nadmien:ć, że ob. Okoń~ki 

tralnym Techniczne j Obsługi Rol- otrzymał już kilkakrotn:e premie . 
nictwa P. P. padł rekord pracy sa- w wysokości 10.000 i 20.000 zł. za 
mochodu. Zdobywcą tego rekordu pieczołowitą konserwację pojazdu i 
jest kierowca samochodu :n:ark: przekroczenie norm. 
„Chevrolet" ob. Dominik Okońsłi. Na wieść o r ekordzie ob. Okoń
Spotykam ob. Okońskiego, z uśm:e- sk:ego powolan~ specjalną komisję, 
chem pracującego przy swej maszy- która stwierdz:J:a faktyczny stan sa 
nie. Głaszcząc maskę samochodu, mochodu, t. j . brak jakichkolwiek 
mówi uszczęśliwiony: „Zakończy- śladów prowizorocznych reperacji, 
łem pierwszy etap wspótzawodni- napraw lub odkręcania głowicy. 
ctwa k:erowców Z.C.T.O.R. wyni- Ob. Okoniewski przystąpił w tej 
k iem 108.752 kilometrów bez żad- ch wil: do drugiego etapu współza

nych r emontów". wodnictwa, w którym postanowił 
Ob. Okoński wzywa wszystk:ch uzyskać cyfrę 130.000 kilometrów 

kierowców do współzawodnictwa i bez remontów. 
do przekroczeni.a. teao osiun.ięcia. .il. Rychter 

tl.;.aczka mistrzyni od .. primy", Regi
na żul~omska, Otylia Mikołajczyk, 
Zolla Graczyk, Tadeusz Grzejsz~zak, 
Władysław Plewiński, Helena Bilska, 
Teofil Kosowski, \Vlktoria Danecka, 
Michał Król i Genowefa Kocik, mło
dziutka tkaczka, doskonale prowa
dząca swój zespół. 

W Tkalni PZPB Nr 21 powstał 
t zespół, do którego weszli tow. tow. 
Strzelecka, Pietrasik l Berent. 

PZPB Nr 17 przystępują do konkur 
su w składzie 8 zespołów, na czele 
któ1vch stanęli przodownicy pracy, 
doświadczeni tkacze, dający sobie do 
brze radę i z bazami akordowymi, l 
z planem jakościowym. Na dwóch 

krosnach szerokich pracować będ~ 
zespoły pod przewodnictwem: Kazi
miery MelcherowskleJ, Józefy Bart
niak. Ignacego Kaźmierczaka, Natalii 
Matusiak, Józefa Chlebowskiego 1 
Stanisława Mrasa. Na tq:ech kro
snach półszeroklch - zespół Włady
sławy Górskiej, na C'Lterech - Wan
dy Lipińskiej. 
Zarząd Główny Związku Zawodo

wego Włókniarzy zawiadamia naa, 
że dotychaas z 12 fabryk łódllicll 

zgłosiły się 102 zespoły. 
Lista kandydatów pozostlll• ohirar 

ta do 1 października. 
(Sam.) 

Chomątka drewniane 
zamiast skórzanych-

o"h. Adolf Fuchs, kierownik zaopa- 1 gielskieJ na automaty, •un:a ta. ul1!9-
trzenia w Tkalni PZPB Nr 4 zastoso- nie podwojeniu. Warto podkreśl!~ 

wal w br. tzw. chomątka drewniane również, że chomątko skórzane pra
na aulomatycmych krosnach, za- ct~j e u nas przeciętnie 1.266 godzin. 
miast dotychczascwych skórzanych. a dr ewniane - 2.158 godzin. Jednym, 
Tak opowiada on o swym pomyśle 
rac j ona liza torskim: 

- Na początku 1948 r. odczuwali
śmy wielki brak chomątek skórZd· 
nych (na zdjęciu oznaczone strzałką!. 
Niezależnie od tego, że trudno było 
je otrzymać, były dość kosztowne. 
Pcstanowiłem wykonać taki sam ele
ment z twardego drzewa i wypróbo
wać go na krośnie. Przyrządziłem ta 
kie chomątko sam I dałem majstrowi, 
aby zało7ył je na warsztat. Majster 
jednak przyjął to niechętnie i po
czątkowo nie chciał słyszeć o ty m 
twie1dząc,. że drewniane chomątko 

nie wytrzyma ani jednego dnia. Lecz 
wreszcie dał się przekonać. I otóż o
kazało się, że drewniane chomątko 

prncowało 2 miesiące bez ża dnego u
szkcdzenia. Co więcej, ten sam maj
ster przyznał, że przez cały ten czas 
r;ie potrzebował poprawiać bicza I że 
d1ewniany · element z powodzeniem 
zastępuje skórzany. Wobec tego za
mówiłem 100 sztuk w naszej stolarni. 
Każdy z majstrów, u którego zało 

żono drewniane chomątka na kro
snach, bardzo chwalił Ich wytrzyma
iość, gdyż zaoszczędza sobie dzięki 

temu wiele czasu, który może prze
znaczyć na inne reperacje. Lecz po
mysł mój daje nie tylko oszczędność 
czasu. Kcszty, związane z wyrobem 
tego elementu są znacznie mniejsze. 
Podczas gdy chomątko skórzane kosz 
tuje ok. 1.000 zł, koszt drewnianego 
nie przekracza 200 zł. Jeżeli w ciągu 

roku zużyjemy 1.500 sztuk, to zao
szczędzimy w tym ·czasie 1.200.000 zł. 

'Z chwila orzejścia całej tkalni an· · 

słowem zas tosowany przeze mnie ele 
ment jest znacznie tańszy i zarazem 
bardziej wytrzymały. 

Za wynalazek swój otrzymałem pre 
mię. Największe zadowolenie dara 
mi jednak świadomość, że dzięki m&
mu pomysłowi usunąłem dotychcza
sowe kłopoty tkał ni i z~oszrzędziłem 

Wiele tak potrzebnego i ce!lnego Sli• 

!'owca, jak im res l skóra. 

I 

, 
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Kron i Ro m. Kutna Rady Narodo~e po~rrają pntrzeby. terenu 1 ~~I:~::~~~.:,v 
poprzez ses1e "'YJazdovve ~ gtn1nach 

Posied.zenie łódzkiei PRN ""T Puczniewie 
„Rady Narodowe nie mogą UŻYŻNIEN4E DOLINY nawadniające i odwadniające stwa i tylko taki człowiek może 

W dniu 1-szym września hr. od 
było s'ę uroczyste rozpoczęcie 
roku szkolnego w Strykowie. O 
godzinie 9-ej rano zebrało się 
około 500 dzieci przed budynkiem 
szkolnym przy ul. 15-go Grudnia 
Nr 18. Przy budynku tym znajdu
je się sala Ochotniczej Straży Po 
żarnej, która wobec niewykończe
nia jeszcze szkoły stanowi miejsce 
urządzan · a wszelkich uroczystości 
i imprez szkolnych. W dniu 
1 września br. sala ta została pięk 
nie udekorowan<'t flagami narc..c.„~ 
wym i, ziclen· ą i tranr;parentami. 

być jedynie repre:...entacją swo- NERU craz przeprowadzono wiele in- w pebi brać udział w walce o 
i.::h terenów, nie wolno im spro- Na wyjazd0wym plenarnym nych prac melioracyjnych. uobrobyt i lepszą przyszłość. 

« 
1< MU WINSZUJEMY 

Ponie~„ dnia 5 września 1949 
~iś: Waw:~yńca 

v;,-adzać swojej działalności do posiedzeniu PRN w gromie 
c..;ynności adn.inistracyjnych. Puczniew omówiono spr~wę za· 
hady Narodowe y1szystkich sto- gospodarowania łąk i pastwisk. 

r. pni są powołane do roztaczania Poruszono w ten sposób zagad
opieki nad ludnc,ścią w terenie, nienie mające zi_aczenie dla ca· 
muszą znać jej bolączki i umieć lego kraju, bowit:m Pucz!'liew i 

WAŻNIEJSZE TELEFONY je likwidować" - wyraził się Mianów są ośrodkami, które 
Pow. Kom. M. O. - 22 \•' swoim czasie na posiedzeniu <rowac.ną dof.\\•iadczcnia dl:l 
Miejski Posterunek M. O. - 33 Wojewódzkiej Rady Narodowej Piciu innych miejscowości. 7.na 
Straż Pożarna - 41 minister Administ?:acji Publicz- czenie Neru dla użyźnicmia łąk 
Zarząd Miasta Kutna - 30 nej, tow. Wolski. Słowa te zo· wykracza poza powiat łódzki. 
Starostwo Powiatowe - 31 
Pow. Zakład Elektryczny _ 32. stały właściwie zrozumiane Obecnie tylko częściowo odpły-
Prezydium Pow. Rady Narodowej przez poszczególne Rady, dowo· wy •Z fabryk łGd:t.kich sp:-Gwa-

- 102 dem czego jest coraz bliższe na- d_ane są do Ne?:u. W miarę za-
. Urząd Zdrowia - 91 wiązywanie kontaktów prezy- k · nia w Lodzi kanalizacji, 

P.olski Olerwony Krzyż (PCK) diów i Komisji Radnych ze spo· "'.1 olino rzeki !';Pr będzie mia 
- 89 łeczeństwem na terenie powia- ła zapewnione użyźnienie. łąk, 

Szpital Powiatowy - 20 tów, gmin, gromad i wsi. To zro co da ogromne korzyści. 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 zumienie dla interesów lud,1ości I Dzięki uzyskanej pożyczce 
Pogotowie Sanitarne PCK - 90 reprezentowanej przez Rady I państwowej i pomocy ze strony 

, Urząd Repatriacyjny - 86 
p Zakł Ubezp Wzajemn ulica znalazło swój realny wyraz w; ·wojewódzkiej Rddy, jak rów-
o;~ruto\~icza nr.· 20 _ tel..108 poczyndniach Powiatowej Rady nież dziGki udziałowi miejsco-

Apteka „Pod Orłem" - 106 I Narodowej łódzkiej. ! wego społeczeństwa, przystąpio 
PRN powiatu łódzkiego wpro- no do budowy jazów, zastawek. 

wadza zwyczaj odbywania ple- przepustów, oczyszczono rowy 
narnych posiedzeń w terenie. 

LIRWIDA.CJA 
ANALFABETYZMU 

Na posiedzeniu wyjazdowym 
PRN N Puczniewie, poruszony 
został problem walki z analfa
betyzmem. Wspólnie wskazano 
na zaniedbania w tej dzidzinic 
w terenie i postanowiono rozpo· 
cząć walkę z ciemnotą. 

Sprawa zupełnej likwidacji 
analfabetyzmu w powiecie łódz
bm ma wszelkie szanse szyb· 
kiego zrealizowania dzięki u
świadomieniu społecze!l.stwa 
przez mającą be„pośredni z nią 
kontakt PRN. Samorząd obra-
dujący w terenie, stawia sprawę 
ksztalc19Pia niepiśmiennych i za 
pobiegania powrotnemu analfa
betyzmowi jako zagadnienie wią 
żące siG z problemami gospodar 
czymi. Tylko cz~owiek świado
my, czytający i piszący jest po
żytecznym członkiem społeczei'l Redakcja i Administracja ,.Glo 

su Kutnowskiego" m1esc1 się w 
Kutnie przy ul. Narutowicza 2. 

·tel_ 217. 

Dzisiaj zebranie 

~~ii~!ze;~~z~~:,: ~~r~~ ~~c~ Stan s'1r n;td)1·ny Kutna 
~~;: p~!}i~~\~e~~~i;~~ego~p;~~~ac~ C ll ~ 
da na swcim terenie szereg za-1 • I • 

PRN w Kutnie gadnień, które dopiero na miej- . musi u ee poprawie 
scu roz~atrywa.ne mogły być do 1 Podniesienie stanu sanitarnego 
stateczni~ ocen~or:.e. . m'.asta, jest obecnie jednym z pil

Dzisiaj 5 bm. o gGdz. 11 w sali 
konferencyjnej sta!"ostwa. po
wiatowego w Kutnie odbędzie 
'!Ile plenarne zebranie Powiato
' 'ł'j Rad N rodowrJ. 

yv po~1edzemu txm brah u· nych zada11 stojących prz~ Zarzą 
dział pracz członko\\' Tiady, za· dem Miejskim w Kutnie( 
proszeni: naczelnik Urzędu \Vo- 1 Dzięki staraniom mi~jscowych 

Porządek dzie~ny, dzisiejsze- jewódzkiego, profesorowje Po- władz samorządowych, ulice mia-

1 

go zebrania przewiduje uchw:t-1 ł r. lenie budżetu administracyjne- li techniki Ł6dzkiej, radni z sta zosta y w znacznej części da-
go Powfatowego Związku Samo gmin Babice, Bełdów i Pucz· prow~dzone do porządku, założo-
rzj\dowego. niew, oraz licznie przybyła no .k1lklil nowych _zi~le1~ców, zl.i-

:-------------- miejscowa ludność. kw1d.owano sterty sm1ec1 zalegaią 
· ce mezabudowane place, słowem. 

-----=------------------------ wygląd zewnętrzny m:asta uległ 
. .f:.. a s k poprawie. 

Inwalidzi wojenni 
Nie uległ natomiast zmianie 

na lepsze stan sanitarny posesji 
i budynków adm'nistrowanych 
przez Zarząd Mienia Opusttzone-
1;0. Sytuacja na tym od ci n Im jest 
wprost katastrofa Ina. Ster tv śmie 
ci leżą na podwórkach. frk~lia wy 
lewające się z n;eopróżn'onych 
dołów zatruwają powietrze i są 
wylc:~a1·nią V""'.'.elldcgo roch:ajn ro 

pot~piają wystąpienia ~apieża 
Zarząd Powiatowy Koła Związ

ku Inwal:dów Woje,nnych RP. w 
Łasku, w imieniu tych, którzy zło 
żyli bolesną daninę krwi w wal
ce z najeźdcą hitlerowskim w 
zw:ązku z groźbą ekskomuniki pa 
p' eskiej oświadcza, co następuje: 

Inwalidzi, ld(>rzy po wyzwole
niu kraju wprzęgli się do pracy 
nad utrwaleniem pokoju tak pożą 
danego przez miliony ludzi, nie 
mogą pozostać obojętni wobec od 
bywających się na świecie prze
m: an politycznych. 

, · Ostatn:e wystąpienie papieża 
zmierza ku zakłóceniu pokoju 
światowego. Wywołało ono w nas 
głębokie oburzenie, ponieważ groź 
ba ekskomuniki skierowana jest 
przeciw milionom uczciwych kato 

'lików, ludzi pracy, a bierze w o
bronę faszyzm hitlerowski i tych, 

du o ochronie wolności sumienia 
i wyznania, który gwarantuje peł 
ną wolność religii w Polsce. Wszy 
scy ludz:e pracy i lojalni obywate 
le Polski Ludowej nie dopus:>:czą 
do wykorzystywania ambon dla 
celów obcej nam i wrogiej po1'ty
ki podżegaczy wojennych, którzy 
chcą zakłócić naszą pracę przy bu 
dowie Polski Socjalistycznej". 

Zakłady 
Mechaniczne 

H. DOBROWOLSKI 

bactwa i muC'h. 
Zarząd M'eiski S\VC'tro czasu zer 

":an;zował Zakbd OczvszC'zania 
Miasta, który wvposażo~o w ta
bor konny dri oczyszczania posc:;ji 
m:ejskich. Obecn·e w okr,•s:e naj
większego natężen'a robót inwes~y 
cyjnych w Kutnie, Zarząd Miej
ski zmobil" zawal ·wszystkie posia 
dane środki transportowe do prze 
wozu materiału budowlanego. U
szczuplono w ten sposób tabor 
ZOM-u. którv ,.;,., po<:'rd:-iiąc do
statecznej ilości wozów, n· e może 
· nr,,_„, · ,.,· · · ·ć y·,-:ystkie po
sesje w m· eście. 

Częstochowa 

ulica Krótka 

Komisja San:tarna, ' 'óra w u
b:egłym tvrrodniłl przeprowad.da 

16 lustrację kilkudziesięc't1 posesji i 
sklepów w Kutn:e. stwierdz ła 
stan urągający przep·som sanitar

gowieckiej. Mimo, że są 1o budyn 
ki nowe, ładnie prezentni::ice s·G z 
zewnątrz. brak jest na ich terenie 
"mi et n 'ków i ustepów pnbli<'i
tn-ch. ~feszkańcv hl0ków W\'1"711-

caią ~mierie i v1szelkiego rodzaju 
odpadki na niezabudowane place 
okalające bloki. Nic więc d.ziwne
rr0 7e ·v 11~nln0 r}ni r,---,;c tu za 
duch do niewytrzymania, tak, ŻI"' 
lokatorzy. wstrzymują s'.ę od 
otwierania okien. 
Zły stan sanitarny bloków, po

garsza jeszcze brak studzien. M;e
szkańcy osiedla na Głogowieckiej 
w poszukiwaniu wody, wędrują z 
wiadrami czasem kilkaset metrów. 

Nie lep'ej wygląda stan sanitar 
ny n:cktórych posesii należących 
do instytucji czy organizacji spo
łecznych. 

Kino „Polon:a" w Kutnie ele
ganckie, czyste wewnątrz, okolone 
jest brudnym, zaśm'. econym pla
cem, którego jedyną clekcłacjq 
jest zn'szczona. wyrudziała traw.;i, 
upstrzona niedopałkami, pudełka
mi od pap· erosów itp. W pobliżt1 
m;eści się lokal Ochotniczej Stra
ży Pożarnej i tutaj jest brudno. 
A szkoda, bo przecież tędy co
dzienn'. e przechodzi tysiące ludzi, 
warto by więc up '.ększyć zieleń
cem czy kwietnikiem tę część 
miasta. 

Mamy nadzieję, że na najbliż
szym posiedzeniu Miejskiej Rady 
Narodowej sprawa podniesienia 
stanu sanitarnego m ;asta stanie 
się tematem obrad Należałoby zo 
bowiązać Zarząd Miejski ·do zli
kwidowania brudów i nieporząd..'. 
~ów w naszym mieście. (b) 

nym. Najgorzej prz~d>=taw!ają s'ę FABRYKA POŃCZOCH „C EZ ET" 

KONTROLA SPOł.ECZNA 
PRN chroni interes publicz 

ny, przeprowadzając rzeczową 

kontrolę społeczną w terenie. 
Kontrole spałeczne sprawdzaJą 
stan prac w poszczególnych ma
jątkach, organizacjach i osie
dlach w terenie, wyciągając od
powiednie wnioski na przy
szłość. W ten sposób kontrole 
społeczne w powiecie łódzkim 
dokonywane są w powiatowym 
Z\viązku Samorządowym, w 
Spółdzielni ,PZGS, w Zarządzie 
Nieruchomości w Wiśniowej 

Górze, w poszczególnych gmi
nach w związku z przygotowa· 
niami do akcji siewnej, jak np. 
w Brużycy Wielkiej, w Rąbie
niu, w gminie Gospodarz, Kru
szów, Czarnocin, Brójce, Wiskit· 
no, Nowosolna, Lućmierz, Bel· 
dów, Puczniew i Babice. Dzięki 
kontrolom, można zapobiec 
t. wentuabym niedociągnięciom 

w pracy w tereni_c i utrzymać 
i vboty w poszczególnych ośrod
kach na właściwym poziomie. 

Powiatowa Ratla Narod0wa 
łódzka nie jest jedyną, która 
zdając sobie sprawę ze swej 
roli, pospieszyła z nawiązaniem 
ścisłego kontaktu ze społeczeń
stwem. Rady Powiatowe i gmiń 
ne na terenie naszego woje
wódzb · cor l b rdzi0j • tnra.ifl 
się o to, aby być wyrazicielami 
prawdziwych potrzeb reprezen
towanych obszarów. PRN łódz· 
kiej udało się potrzeby ludnoś
ci powiatu poznać dzięki wej· 
ściu w masy ,które wyłoniły z 
siebie swoje przedstawicielstv.:a 
jakimi S!l Rady Terenowe. Takie 
postawienie zagadnienia już da
ło wyniki. Dzięki zespołowej 
pracy :nożna było zgodnie z pla· 
nem przeprowadzić w terenie 
akcję ~iewną, oszczc;dnościową. 
pomoc sąsiedzką i wiele innych. 

Sa·wicz. 

00000000000000000000000G 

Wytwórnia 
Noży, Nożyrzek i Scyzoryków 

„S UP ER ST A L" 
B. Bednarel~ 

Częstochowa, ul. Garibaldiego 2 
Tel. 18-39 

1616-k 
llllllllllllllllllllllllJlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 

„STER" 
Wytwórnia Wyrobów Metalowych 

i zabawek mechanicmych 
M. BORASrnWICZ i S·KA 
Częstochowa. ul. Mała nr 7. 

Tel. Nr. 15-26 i lfi-52 
1629-k 
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Przemysł Konfrl<C;\'jny 
St. N OC OS 

Częstochowa, 

Jako pierwszy przywitał dz;eci 
burm'strz miasta tow. Leonard 
Bogdal'i.ski, który życząc im powo
dzenia w caloroczncj pracy pod
kreślił znaczenie dn' a dzis:ejsze
go, trag'.cznej rocznicy 10-lecia 
wybuchu wojny i napadu hitle
rowskiego na Polskę. 

- „Uroczysty charakter dz'.siej 
szego, Waszego Święta - mówił 
burm'.strz - wykazuje. że społe
czeństwo nasze docenia znaczenie 
szkoły w Polsce Ludowej i przyj 
dzic jej w każdej chwili z porno• 
cą". 
Następnie przemówienia okolicz 

nościowe wygłosili: kierownik 
szkoły ob. Gorzkiewicz i Wiceprze 
wodniczący Miejskiej Rady Naro
dowej ob. św: derski, podkreślając 
dorobek Polski Ludowej w dzie
dzin· e szkolnictwa. 

Po zakończeniu cz~ści oficjalnej 
uroczy.<:tośc', wszystkii:; dzieci o
trzymały cuk!erki i owoce ofiaro
wane im przez Komitet Rodziciel 
skt i Zwązek Samopomocy Chłop 
skiej. Na dziedz'ńcu szkolnym wy 
stawione były stoiska z nowiuteń 
kimi, estetyczn'.e wydanymi, a co 
najwazmCJSze, tanimi książkami 
szkolnymi, które c:eszyły się u 
dzieci olbrzymim powodzeniem. 

W dniu 2 '•rz nin br. kino nb
jazdowe zorganizowało dla dziat
wy szkolnej specjalny seans. 

111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Wytwórnia Taslem I Knot.6w 
A. KAUTZ i S-KA 

'. Częstochowa, Kawia 19. 
l630-k 

Fabryka Wózków Dzleclęcych 
H. CHWILCZY°RSKI 

Częstochowa, ul. Kiedrzyńska nr 66 
Tel. 26-63 

1628-k 

Warsztat !\-ll'rhaniczno - Metalowy 
„LONGINUS" 

M. UJMA. 
Częstochowa . ul. Narutowicza 10-'.l3 

Tel. 17-22 
1626-k 

Wytwórnia. Noży I Nożyczek 
1\1, DZIAŁOSZYŃSKI i S-KA 

Częstochowa. ul. Wały Dwern!Ckii!
go 17. - Tel. 19-11. 

1625-k 

WYTWÓRNIA ZABAWEK 
„G A IA MET' 

Częstochowa. ul. Wilsona 20-22. 
Tel. 18-44 

1624-k 

WYTWÓRNIA ŁYŻEK 
I WYROBÓW METALOWYCH 

KONSTANTY BEM l S·KA 
Częstochowa, ul. Krótka 10· 12 

Tel. 18-91 
1623-k 

-;. którzy pog'Nałcili podstawowe za 
( sady· religii chrześcijańskiej, u
• ··śmiercając w komorach miliony 
-:- ' niew:nnych ludzi oraz przemie
. niali kościoły katolickie na ma-

Fabryka Wyrobów Metalowych 
N. DERES oosesie przy ul. Micki e•.v;cza 3, I A. B. Zylberberg naprzeciw Dworca 

PL Wo1ln~ścdi 15 i posesiC' 1nołożone I Cz~stochowa, ul. Gar'.baldiego 7-9 Tel. 24- 29. 

Zakład Mechanłc:my 
DYNER STEFAN 

Częstochowa. ul. Tartakowa 18-13 
Tel. 15-71. Konto K. K. O. 12 ,30 

1622-k 

gazyny. 
Stanowisko papieża umacn;a fa

szystów n•em'eckich w ich ten
dencjach rewizjonistycznych, co 
bezpo5rednio godzi w byt i nie
podległość Polski Ludowej. 

Dlatego też wszyscy ludzie pra
c1t z uznaniem przyjęli dekret Rzą 

FABRYKA 

Częstochowa, ul. Krótka 3C 
1608-k 

W:vtwórnia. Wód Gazowych 
„AG ROM" 
Jana ltota.rby 

Częstochowa, Aleja 2 Tel. 14-19. 
1634-k 

PRZETW0 ..... 0W CHEMICZNYCH t LAKIEROW 

160ii 

Inż. St. Bułka S-ka 
Częstochowa, Mirowska 75/79 
Te lełon 24.JO 

-- --~www:; 

I· 

PRZEMYSL ELEKTROTECHNICZNY 
- ... 

FR. DYDERSKI • 
I 5-KA 

Częstochowa, ul. Krótka 11 

Telefon 25.98 
1604 

przy u . 1 o rzecznej i Ty ncj. Nie 1612-k · 1627k 
lep'ej jest w blokach prz.v ul. Gło 

„EFKA" 
Tkalnia Mechaniczna 

--------------------------~-----..... -------------

' 

FABRYKA CUKROW • 
WYTWORNI A 

• • WOZKOW DZIECINNYCH 

I CZEKOLADY 
P. DĘBSKI i S-ka 

Częstochowa 

naprzeciw Dworca. 

J. FERENS, G. KREMSKA i S-KA 
Częstochowa, ul. Narutowicza 1)3 

1621-k 

FARBIARNIA 
ZDZ. HOLCGREBER l S·KA 

Częstochowa, ul. Jaskrowska 114-24 
Tel. 10-36 

i LALKOWYCH 1606k 1618-k 

,._------------------------------~----------------
I L. CIURZYNSKI 

Częstochowa. Kawia 12-14 
1635 __ ....., __ _.... ______ _.. ______ ~.,.._.,........,..,.._1 

r-----------~--------------------------......................... _..._,... 
WYTWORNI A OBRABIAREK 

WYROBY .METALOWE 

JÓZEF MARZEC 
1614 

Częstochowa, ul. Warszawska 53 

Inżynier Jan Grajcar 
Częstochowa, ul. Krótka 13 

Wytwórnia rur izolacyinych 
1598 

-~--~~-~--------------~--~~~-------------.. ..... ..,.,._ 
I I :::: ;:;; 

JA BAJER >>UNIVERSUM<< 
= 

1632 ~ I _________________________ .......... 
„ • 

FABRl1KA WOZKOW DZIECIĘCYCH 

CZĘSTOCHOWA 

Sp. z o. o. 

Częstochowa, ul. Krótka 16 
1607 

- ... ----------------------------,,,,,../ 



; Wiesel z ZSRR 
'OBFITY URODZAJ W SADACH 

MICZURINOWSKICH 

/MOSKWA. - Bogota Jesień gości 
'W sodach Miczurińsko. Każda fab/oń 
obwieszono jest mnóstwem owoców. 
Dziesięcioletnie drzewo m/odeao sa
du dajq do 100 kilogramów owoców 
każde. 

Specjalnie obficie owocuJq m!q:u
rlnowskie odmiany jabloni. Pomi\'no 
chłodnego i dżdżystego lato dosko
nale również dojrzewoją miczurinow
skie winonrona, których zbiór roz
pocznie się w najbliższych dniach. Na 
działkach sehkcyjnych dojrzewają o
woce nowych gatun:Ców wyhodowa
nych przez najbliższych uczniów Mi
czurina.. ' r 
---..... ' 

W miastach I osiedlach robotni· 
czych dzięki łniqotywie kobiat-spo· 
lecznic, stworzono setki rod kobie· 
cyc~. Rady te objąły patronat nad 
Domami Dziecka I szkołami, a także 
pomogaiq w usprawnieniu obsługi 
kulturalnej ludności. 

KLUBY GORNICZE 

MOSKWA. - W Karaaandzkim Za-
głębiu Węglowym wybudowano i o- p d · · · h 
t\'larto w 'ciągu ostatnich lat 30 klu· o z1esuęc1U etopac 
bów nórniczych i ponad 100 Czerwo· · 

nych Kącików. N . I . t • ł k I k I d 
~\~:Jt~~~~~~,~°'~it~~~:?c~ ,!~~ 1 c u e s c u u r a c 1 o s z u ę e a er a 
nowa. Codziennie odbywają się tu I Od dzisia• w wyści!?U prowadzi Wioch Locatelł1· 
odczyty i pogadanki organizowane 17 '7 

TRANSPORTY UZBECKICH na życzenie górników, oraz wieczory ~raków (obs~. w\,) Prowadqc:v przez 9 e!apów, Rumun Nicule~eu I 1) Olsen (Dania) _ 2:46:40 (prze-
OWOCOW wymiany doświadczeń stachanow- stracił w X et.:.p1e koszulkę leadera na rzecii Wiocha Francesco Loca- . . . 

'MOSKWA. - Codziennie z Ozbe- ~kich. Na prośb~ żon górników .zało- l telli, który już od szeregu dni st•mniowo zhlibł się do czoła. c1r,:tna szybkosc 37,7 km. na godi:.), 
lcistanu wysyła się do rozmaitych punk zona przy klubie kółka kroju i szycia. I W chwili wyrusiieuia z ZaktJflól nci;o do X etai:u Rumun posiad,tł 2) Wittek (Polonia fran-:mka) -
tów ZSRR pociągami i samolotami W klubie czynne j~;;t również kół~o narl Locatellim zalzdwie 70 sek. prz cwagi. Do 75-cgo krn. obaj ryw:ile 2:46:42. 3) Locatelli (Włochy) 2:16:H. 
znaczne ilości owoców. Dla samej tyl dramatyczne i muzyczne, zespół gó'· ( s~li w .ezol?wee. Dopiero za My~ien le~mi Wlc~h oclr,;rwa się od czołów· 4) Sandru (Rumunia) - 2:47:09. 5) 

ko Moskwy Załad9\"ano i·uz· 500 ton niczej pie~ni i tońca oraz kółko mi- ki. poc1ąg'.lJąc za sobą Dm'iezyka Olsena i Pola!;a z Franrji Wittka. Si· 
' / I t I l t Spalazzi (Wiochy) - 2:47:S4. 6) P.1r 

·iablek, brzoskwiń i śHwek oraz kilka· ośników fotografii. 

1 

eu es~~· n~e wy rz\ma morc eren:!O cmpa, narzuconl'go przez uciekaj:-, 
Pro . kl b k' . d kl b cą troJłcę 1 prz:vszcc,ł na metę w lil':l k!>wie o blisko z min. za Locatellim. ker (Angl:a) - 2:47:57. 7) Salyga 

dziesiąt ton winogron. cami , u . u ie~u1e rC? a : L'. ?: tracąc żółtą koszulkę leadera (Polska) - 2:48:02. 8) Niculescu (R~1 
Trqns;Jorty z owocami I warzywami wa, do ktore1 nalezą na1wyb1tnie1s1 . . . • 

tdą do Leningradu, Swierdłowska, stachanowcy kopalni. I ~ierws~ym z Pola!{~W był S~l~'ga, trrnm <Włochy) i Niculescu (Rumu- munia) - 2:48:04. 9) Norhadian (Ru 

~~~f~~~~~.a i innych ośrodków prze- KINOTEATRY KIRGIZJI I ~;i~;~~=~~I ~i~m~d:~:~fic~±a~;~t~~~~i~ ~~~P'~a żecz~~~~vk;o~~;~1~:~~dn~akie ;:~~nia) 2:48~~:~:0~.0) l~hi<~~i:~b:r~ 
I gdyz 1 tym razem m:ell wyb1tne·~o rozbita s:ę na kilka grup na 

1~.t~ MOSKWA. - W tym roku w mla- I pecha. .Już na p;erwszych k'.lom~- strzeni .3-km. :r-.a 35-tym km. Ols~n (Francja), 12) Saunders (Anglia), 13) 
~· KOBIETY KAZACHSTANU stach _i wsiach Republiki Kirgiskiej u· trach zostają, z poworiu przebic!a gu i Locatelli ir.icjują ucieczkę, kfóra Napierała (Polska), ' 14) Vaverka 

MOSKWA. - W rol'lictwie, prze· ruchomiono 86 kinoteatrów i kin ob- my, Rzeźnicki. potem Wrze~;iiski, zostaje jednak zlik\virlowana. W re (CSR), 15) Puk'.nen (Finlandia), 16) 
myśle, a także w pracy partv'ine1· l jazdowych. wreszcie Kapiak : Wójcik. ~w:-ti- zultacie czołówkę w Rabce stanowią 

1 W b d · t b ł p 1 k Nowoczck (Polska). Dals: Polacy 1.a-
naukowej można napotkać obecnie naj ar ziej odleglych rejonach, cJą e a!'u Y _ o a . z F;a_nrji Wit· 4-c.i RwnunL 3-ej \Vłos:, dwaj Fran 
tysiące kobiet Kazachstanu. Wśród na letnich i zimowych pastwiskach o· tek,, ktory z.aJął 2-&•e m1c.1~ce . cu7.i, dwaj Ane;licy. Duńcz.vk Olsen, jeli miejsca: 18) KaJ?iak, 19) Siem1ń 
najlepszych robotników republiki za· I raz obozowiskach w peiu, ludzie pra- Gorzy~ty. teren przycz_ymł się do Pola1< z Francji Wittek i Sał.vga. ski, 25) Cuch, 26) Łazarczyk, 29) 
kończy/o iuż wykonanie swoich za- cy ogl9dają nowe filmy radzieckie. ustan,o,..vte~ia- ::kord0\~e1 sz~·hk?~~; F'n'.sz lotny w Myśien:cach w:v- Wrzesiński, 37) Motyka, 40) Rzeźni-
dań pięcioletnich 700 przodownic W -c1ąqu 7 miesięcy roku bieżące- , przec.f'tneJ, ktoia wyn.osła 37,5 n:m. grywa Olsen. a w c:1wilę potem Lo- cki. 
pracy. go dano w miejscowościach wiejskich · na godz. • catC'lli rozpoczyna ucieczkę w mcr-

109 kobiet odznaczono wysokim ty- ponad 26.000 seansów kinowych. pa~tart hKonokroówy ddob Xł ~tapu Ztakd. o- derczym tempie. Na kółku Wł•)r.ha WYN[KI DRUŻYNOWE X ETAPU 

tul B h t P S 
. 1. ty e - ra w o y się na s a :o zdołali się utrzymać jedyn:e Wit- · 

em o a ero_ racy oqa is. czneJ, nie mieisk:m. Starterem był Prezy- t k . Ol T , ., t d b 1) Włochy - 8:22:4'7. 
lako P.rz.odown1ce. kolchozowe1 upra- FESTIVALE FILMOWE dent M·_·~sta Ustup".k·.·. sł'.'nny .~i·„_ e 1 . , sen. roJ.;:a a rz. 0 !\'Wa cv-

1 h cJ I b dł WE WSIACH MO'DAWll 0 
·' ·' „ - raz·wi(;"ri'.37.ą przewaa,ę: wpada na u-

wy ro I 1 o ow 1 Y o. gdyś wioślarz polski. l:ce Krnkm··a, zanclnione, m:mo ufo 
MOSKWA. - W 30 rejonach Moł- P:erwsze defekty spo:·.bly Pola- wncgo dc:;zcrn tłumami w:dzów. Na 

E rli ~ 
• dawii odbyły się• fcstivale filmowe. ków już ha p:crwszych k!lomctr.i :·h. :;tadion . Cri>'.'ovii" wpadah nicm~l · D Najlepsze filmy radzieckie obejrzaia Na 11 km. zwycii:;zca 0tapn Katow'- razem. Na finffzu zwvc:„ża Ols'.'n 

•. .~ . 

·_t:_ ~ . wiele tysięcy kotchofoików i chiopów ce - Zakop:rne Anglik Clark zd•·- (Danin). nastq:>nic Wi1°1t~k· (Poln:i:a 
., ciospodaruj~cych ind'jwiduolnie. 11-zył siG 7..c swoim roclal::em Rei-i. f', rr„ncu.,ka), a tuż za nim Locatell;. 

. paclai<1c na swsr; i łamiqc obojc~.vk. (Wlor!ly). W pól minuty p6~n'i.'.i 

TEA1K LALEK „ARLEKIN" 
Łóź, ul. Piotrkowska 152 

P!crwszv f!ni'z lotnv w Now?m przybywa na stadion Sandru (Ru-

2) Rumunia. 
3) Anglia. 
4) POLSKA (czas o 11,24 sek. 

szy od Włochów). 
5) Franc.ii. 

PO 10-CIU ETAPACH 

1) Rumunia 
2) Włochy 

gor-

Codziennie o godz. 17:ej „Koloro
we piosenki". W niedzielą dwa wi· 
dowiskor godz. 15 l 17. W ponia· 
działki nieczynny. 

ł , ~ · Targu wygrał Włoch. ·Locatcll:. ·od munja). a d(Jp:cro po kilkud:df's'.ę~iu 
; I j J, Nowego Targu czołówka, k!órą tw'1 s<>kundr.ich Spalazzi (Włochy). Parker 

~ rzyli kolarze zagraniczni z Olsen<:m (Anglia) i Sałyga (Po1~ka). Czasy na "' 
~ ~ QI (Dania). R'egert'em '.Francja), Loca- mecie były nastc;pujcice: 

3) POLSKA 

~IKlll&-
NIEDZIELA 4 WRZESNIA-1949 w • b d-----

~.50 Początek ~udycji. 6.~5 Program I azno o ~a . y 
dnia. 7.00 Audyqa dla wsi. 7.15 Mu- ~ J&. 
zyko rozrywkowa. 7.55 (l) Chwilo mu· 1 . ,/' 

. zyki. 8.00 Dziennik poranny oraz prze I sportu ZW}'lązkowego 
ADRIA - „Młoda Gwardio" I-sza se

ria - godz. 14, 16, 18, 20 

gląd prasy stoi. 8.25 Muzyka rozryw-1 , · 
kowa. 8.50 Audycja- Sp9ł. Komitetu V\ A.RSZA 'YA (o~sl. wł.). -;- Program konferencji przewiduje 
Radiofonizacji Kraju. 8.55 (Ł) Chwilo W dniach 6 1 7 wrzesn:a obradow~c m. inn. dwa referaty: przewodniczq 
muz kl 9 OO Nob · , t S I będz.le w gmachu CRZZ ok. l:iO cego Zwią7Jrnwcj Rady Kult. Fiz. i film dozwolony dla m/odz. ·od lat 14 

· BAŁTYK - „Spiewalt nieznany" 
godz. 17, 19, 21 

. Y • · 1 ozens wo. z~ zeza- I działaczy sportu zwiazkowego z ca- Sportu - Al. Burskiego - „Ocena 
cina. ,}O.OO „Nauko W słuzb..J.B od~u- j' !ego kraju. Dwudniowa konferencja l zadania sµo1iu zw:ą7.~rnwcgo na 
dowy · 10.20 Konce'.t z terenu wo1e· będ7.ie miała Ollbrzymie znaczenie, ob~cnym etapie" i sekretarza gene
~ództwo wa.'.szawskieg?· 11.00 A~d.y- · gdyż poruszone zostaną w·szystkie ralnego T. Dołowego - referat orporanek godz. 9.30, 11.30 

film dozwol. dla m/odz. od lot 14 C(O z .?.kaz11 „Tygodnia ~łc;>dzrezy] problemy kultury firz.ycmcj i i;portu ganizac:i:jny i wytyczne do planu 

I Szkolne1 . 11.25 IŁ) Omówienie pro- · związkowc"'O sześcioletniego. 
BAJKA - HPowrót do domu~ , promu na dziś. 11.27 (Ł) Preludia I ----"'-· _________ _;._ ____ ...::, ________ _ 

godz. 14, 16, 18, 20 !nokturny Chopina. 11.50 1u „z frontu DZ;S„leJ.SZO imprezy sportowe film dozwolony dla młodL od lat 7 radiofonizacji" - wiadomości w a- • 
GDYNIA - Program Aktualności Kra 'j mówieniu Dyr. Okr. P.R. A. Smiejana. 
' · h 1 z" · h N 38" 11.57 Sygnał czasu I hejnał. 12.04 Po- Plika nożna: Zawody o mistrzostwo 

1owyc agranicznyc r k f . 1300 R d' k - d .. l' . d 17 t t d' ŁKS d 11 12. 13, 16 17 18, 19 20, rone sym oniczny. . a 10 roni-, r_u91e1 1.91: go ~· · a,_ s a ion : 
~l Z. ' ' ' 1 'ko. 13.10 Najciekawsze audycje przy- j Wloknl.:ir;:a: W1dz~w. - Gwardia 

szłego tygodnia. 13.15 „Niedziela na (Szczecin), w Pa?1amcach: PTC -
BEL ldJa młodz.J - „Tró!ka trefr" wsi" - „Dożynki w Sądeckim". 14.00 j Garba1'1a (Krakow), poprzedzone 

godz. 14, 16, 18, 20 Pogadanka naukowa. 14.1 O „Jesień". , przedmeo:em o godz. 15-teJ. 
film ·dozwolo11y dla młodz. od lat 14 14.30 „Szalone pieniądze". Transmisjo 

1

. · Z . . 
MUZA - „Trzeci szturm" z .Teatru Dolno.śląs~iego wel Wr.ocła- z-yc1a 

O mii;hzostwo klasy A - Okręgu 
Łódzkiego: godz. 11-ta: w Łodzi, boi· 
sko ŁKS Włókniarza: Spójnia - Bo
ruta, bGisko Zgierz: Włókniarz 

(Zgierz)-Kolejerze (Koluszki), godz. 
17-ta: w Piotrkowie: Concordia - Kn 
lejarze (ł.ódź), w Żychlinie: „Emje
den" - ŁKS Włókniarz I B, w To· odz 16 18 20 wru. 16.00 Dziennik popo,udn1owy. -.; KS Włók . 

La~ek 'god'z. 9, 11 , 16.20. „Za?awy dzie~i pr,,zy muzyce .u . :L n1arza 
fil~ dozwol. dla młodzieży od lat 14 sn/aosw I w innych kra1ork„h „-Taud~c!'J I Kierownictwo &>kcji Szermier- maszawie: Związkowiec (Tomaszów) 

no-muzyczno z o azp „ ygoan1a . ŁKS Wł .1•• • • , d· - Zwiqzkowlec (Łódź). 
POLONIA - Dni z~rady• Młod i · Szk I '" 16 50 N cz~J · · · - 0""~iarz - za\\ .a ·~-„ z ezy 0 ne1 · · 11 owe I mia swych C7.łonkow o rozpoozęc1u 

godz. 17, 19, 21 książki". 17.00 Koncert rozrywkowy I treningów w sali Polskiej YMCA. 
poranek godz. 9.30, 11.30 (dla PCH). 17.BO Zakończenie Między- Treningi odbywają się w ponie-
film dozwolony dla młodz. od lat 14 narodoweg? Wyścigu. ~olarski;go_ Do działki, środy, czwartk: ~ soboty w 

PRZEDWIOSNIE ...... Tragiczny po- okola Polski. Transm1s1a ze S.od1onu godz. 19-21. 
ścig" _ godz. 16, is, 20 WP. 18.50 „Melodie świata'_'. 19.20 Mu Z~łoszenia kandydatek 1 kandy-
poranek godz 11 zyka. 19.30 „Czechosłowac1a przema· datow na nowy Kurs Szei;m:erczy w 
film dozwoiony dla młodz. od l. 18 wio do Polski". 20,-05 (l) „O Aleksan- Sekret~riacię Klub':' przy u.I. Piotr-

drze Radiszczewie '. 20.20 Koncert roz kowskiej 272a, gdz.ie przyJmowane 
ROBOTNIK - „Opowleśł o prawdzl- rywkowy. Transmisja z Czechos/owa- są również za.pisy na członków 

, wym człowieku" cji. 21.00 Dziennik wieczorny. 21 /.O Klubu. 

Zapasy: Zawody o wejśde do ligi 
rozegraj'l zespoły Gwardii 1 Boruty 
w sali Domu Milicjanta przy ul. Na
wrot 27, o godz. 11-tej. 

Boks: Zawody o drużynowe mistrzo 
stwo Okręgu klasy A: godz. 11-ta, 
boisko w Piotrkowie: Concordia - · 
Związkowiec Zryw, godz. 17-ta, boi- i 
sko DKS (Al;•.:sandr,w) - Bawełna . . 

Lekkoatletyka: Na 11tadlon!e ŁKS 

4) Anglia 
5) Francja. 

; . . • 

l~?f~:-~t 
SAŁYGA 

Kacik ŁOZPN 
Obsada sędziowska 

m strzostw juniorów 
9 września 

17. PTC Gwardia - Spójnia: Wer-
ner 

.1 godz. 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 Muzyka taneczna. 2230 Wiadomości • • • 
' film dozwol. dla młodzieży od lat 14 sportowe. 22.50 !Łl Wiadomości spor· K:erown!ctwo Sekcji Piłki Ręcz-
ROMA _ „Synowie" towe lokalne. 22.58 (t) Omówienie nej Ł.K.S .• Włókniarz - rz.awiada-

• Włókniarza o godz. 10.30 odbędzie 17. 
się mecz juniorów Poznania 1 l.odzi. 17. 

Kolejarz - Arb: 
ŁKS r Włókniarz -
Piekarski. 

Melko 
Metalowiec: 

d 16 18 20 d 
' 

11 programu lok. na jutro. · 23.00 Ostat· 'mia wszystkich członków, :Łe w 
9° z. ' ' ' po z. ' · · d ś · 2310 R t ż d' 1 • W k J db d i J film dozwolony dla młodz. od L 14 nie wio .omo c1. . epor a zw1ę związku ze zbHtającym s!ę tenm· ra u o ę ą s ę następu ące 17. Włókniarz - Widzew: Mike 

kowy z zakończenia międzvnarodo- nem rozpoczęcia rozgrywek o Ml· spotkania o mistrzostwo ligi państwo 17. S ó' · ŁKS Włók · 5 
REKORD - ,,Za Wami p6'1dq Inni" wych zawodów lekkoatletycznych z u- strzostwo Li"" Szczyp:ornlaka, tepnsihnei?m - niarz, zy-

5' wej: Wurta - ŁKS Włókniarz, Wi- • 
dla młodzieży godz. 14 działem · zawodników węgierskich. wznowione zostały treningi, które 
,,Cztery serca" godz. 16, 18, 20 23.25 Muzyka taneczna. 23.50 Program odbywają się we wtork:. 1 piątki od sła - Polonia (Warszawa), AKS - . 17. Kolejarz (Kol.) - Ognisko: Gó-
film dozwolony dla młodz. od lat 10 na jutro. 24.00 (Ł) Koncert życzeń. I godz. 17,30 na boisku przy ul Ki- Cracovia, Polonia (Bytom) - ZZK., ! recki St. ' 

J)TYLOWY _ „Podrzutek" ~ 0.10 (l) Zakończenie audycji i Hymn. l:ńskiego ~róg Tymieni!cki'!:.o)•. ___ L
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dla młodz:eży godz. 14 - Opuszczać! 

,, Tour de P,ologne'' -
Z ukosa ..• 

Takt jest wielką zoletq owi~ 
ka. Takfowne zachowanie 

obowiązuje nie tyiko wobec „do
brze ubranych genllerr.anó~" w dłu 
gich po kol.cna marynarkach, ale 
wobec ws:i!Ystkich, a już chyba nia 
polrzebujemy dodav1Jć, że i wobec 
naszych przodowników pracy„. 

„Tour de Pologne" orgonizacyl
nie - trzeba przyz-iać - wypadł 
w iym roku imponujqco, ale, niests
!y' n;e wszystkie funkcje organizato
rzy zdolaii powierz·1ć odpowiedni:n 
ludziom. W roku ubiegłym z dużq 
nieprzyjemnością spotkał się w cz~ 
>ie wyścigu jeden ze sprowozdaW" 
ców sportowych, w tym roku i&
~·~n z prz::>Jowników pracy i jej r• 
~or a zista. 

Popularny w Łodzi rekordzlsta 
_rn „orski Kubła z oburzeniem opo
w:ada nam o przygJdzie, jaka go 
'!'.-<:.tkała w Sali Molinowej „Grand
Hcrelu", gdzie po pierwszym etapie 
urządzono wspó lną kolacją kolarZ'f. 
z pr;odownikomi p:acy. 

- Do „Sali Malinowej" - mówł 
, przybyłem z żoną. 01:\oje ubranr 
t·/Jiśmy przyzwoicie. 2:ona w n~ 
wym kostiumie, ja w niepierwszdf 
r ovvdci, ale jeszcz~ zupełnie przy-· 
zwoitym garniturze. Gdyśmy s:ę roz• 
~;·qdali za wolnym miejscem ·pod3-
~z'a do 1 c: · jedna z gospodyń (wy
soka, ci:imna blondynka i poradziła 
mi, ponieważ mieszkam niedaleko, 
pó;ść przebrać się ,..., inne . ubranie. 
Skonstarnowany opuści/em wraz z żo· 
.ną „Grand Hole!", ole nie po~-to, oby 
s;ę przebrać, lecz tylko dlatego, że 
wśród tokic~ gospodarzy nię czułbym 
S•E dobrze„. 

Jeleśmy prz€koncnl, !e Ż tej przy 
~rei sprawy organizatorzy. wyciąg
ną odpowiednie wnioski i na przy-
. złcść zrezygnują z ROmocy róż-
1,ych damu!ek z ta~ zwanego „do· 
brego domu", aby nie naróżać tale , 
p•()i<,1ej imprezy na tego rodzoiu 
C'Pn•t Zd. K. 

Iowy rekord świata l 
Helsinki (obsł. wł.) Znany flńslcf 

długodystansowiec Heino u.1tanowil 
czasem 29:27:2 nowy rekord_ świata 
w biegu na 10.000 m. Wynik ten jest 
o 1 sek. lepszy od dawnego rekorou 
który należał do Zatopka. 
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,,Dwaj panowie F" W . . Aża1ew 249 Na P?łcząt~u Umarda spawał, staj~ na .lodzie, potem 

d 16 18 20 opusc1 się na rewn·ane rusztowanie zawieszone 

t'11~ doz~olo~y dla młodz. od I. 16 o a ł e ko od Mos kw-v w wodzie. Rusztowanie kołysało się, bryzgi padały na ubranie i twarz Umary. • 

S.rodkowa część dwóch połączonych części rurociągu 
opuściła się na dno. 

SWIT - „Złoty kluczyk" - Niech szatan to weźm'.e! - wściekał się Umara. 

fTl~ddo~~o1~~~8dl;o młodz. od I. 7. d ~ad jBecli11ymł połkączeni1emd Umara pracował dwie go-
- Nie proś, nie zgadzam się, - mówił nurek. ziny. Y ca Y 0 ryty 0 em i nawet przestał mówić. 

iI:ĘCZA - „Bokserzy" - Bądźże człowiekiem Smiełow! Przecież moja pra~ Potem na spojone złąc7..a wdziano mutrę. 
godz. l5, l7, l9, 21 t t ł · k ć T - - - Odpoczn1·1· Umara, - po,.v· 1'n.,. dz1'ał Aleksy. - AJ'l...-
f .1 d I dl I d od (. 7 ca wymaga ego, - s ara a się prze ona an1a. - _ _ uu 1 m ozwo ony a m 0 z. Sama muszę kierować zakładaniem 1<.abla w cieśn;nie. powstrzymaj spawanie na god7.inę lub dwie. - pomy-

J'ATRY - „Wieś na pograniczu" _ Nie widziałem jeszcze kobiet _ nurków. I nie ślimy w jaki sposób przymocować rusztowanie. 
godz. 16, 18, 20 chcę widz:eć. Spawacz nie odpow iadając sk_icrował ogii>ń na nacię-
poronek godz. 9 i 11 _ Jestem silniejsza od ciebie, dumny mężczyzno! cia. Woda w cieśninie podnosiła się i opadała, a ruro-
rnm dozwol. diri młodzieży od lat 14 Chcesz to ci dowiodę? ciąg poruszał się jak żywy. 

yYISŁA - „Dni zdrady" - Nie udawadniaj mi teraz niczego! Pozwól mi wy- - Jakgdyby oddychał, - szepnął Karpow. - Wdy-
godz. 16.30, 18.30, 20.30 zdrowieć. cha i wdycha. 
poranek godz. 9, 11 - Więc jak, dogadaliśmy się? - zaczynala od po- Przy je.dnym 1akim „wydechu" woda zakołysała ['ię: 
film dozwoL dla młodzieży od lat l4 czątku Tania. poddając się. stalowa machina drgneła i nacisnęła 

~.óKNIARZ - „Spiewak nieznany„ - ·Nie - odciął Smielow i odwrócił się. - Nie ru<:ztowanie, które przcwróc:lo się i bh;kitny pi.:imi ,~ń 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 przeszkadzaj mi leżeć. zakreśl i ł w pow:etrzu łuk. Umara p'rzew:-ócił s: c; i "•.'P:<dł 
poranek godz. 9, 11 Tania, gniewała się i odchodziła. do przerębli. Wszystko to trwało bardzo krótko. .Je-

r film dozwol. dla młodzież:y od lat 14 Po kilku dniach rów na dnie został przedłużony jesz- r:yny K_arpow ni0 s~rac!ł przytomnot c;. J;..eżąc na łodzie 
~OLNOSć - „Bokserzy" cze o kilometr, a .1a lodzie cieśniny umies;:czono czwar- schwyci! spc: wacza ~ n kurtkę. Porwali pod ręce mo-
. godz. 16, 18, 20 ty odcinek r-urociągu, który robotnicy izolowali i sma- kre;:;o i s zybko zamarzające;:;o Umarę wyciągnęli na 

poranek godz. 9, 1l rowali bitumem, drugi odcinc~': '1atomiar.t opuścili już trzeg, aby się ogrzał. Husztownnie zostaYo um•Jc.'.Jwa'.10. 
film dozwol. dla młodzieży od lat 7 r:.a dno. Kedr n staną! na nim i· nie spiesząc się, zako11c;zył 

'ZACHĘT A _ „Ulica Graniczna" U mara Mahomet otrzymał pole e snojenia koi\- fJstrożnie spawanie. Oczyś-.::ili mutrę i zakryli h war-
godz. 16, 18.30, 21 ców dwóch zanurzonych w ci eśn' nte CZ"~ci. Z jednej stwą izolacyjną. 
po ranek godz. 9, 11.30 i drugiej częki wyjęto korki, oc~yszcz• 1 aż do po- - Uwag<:! - krzyknął Alcks v - Ostrożnie! 

\film dozwolonv dla m!odz. vd L 12 lYsku końce. na iedna z rur ..iałożono „LstK:owa" śrube. Wszyscy usunęli s ie na bok. 

- Dogon;liśmy plan Alosza, - powiedział Beridze 
i dopiero teraz zauważył, że broda jego okryła się ladt'm. 

- Teraz należy go przegonić, - odpowiedział Kow• 
szow. bbejrzał się, obliczając czy nie uda się iziś zro
bif. jei.zcze c.z<'goś. 

- Nie wyjdzie, - roześmiał się B:ddze, gdyż zro
zumiał jego chciwe spojrzenie. 

I rzeczywiście już zaczynało ciemnieć I szybko nast...
powała zimowa noc: z nastaniem zmroku wszelkie pra• 
re :;„ lcd.'..;f, ustawał;;. 

- Tutaj człowiek nigdy nie jest pewny - poskar
żył siP. Aleksy. - A nuż nagle w nocy lód oderw·e się 
od b. ~.~u albo zajdzie coś niespodz;ewanego? We śnie 
CZGsto widzę różne koszmary. 

-:--- Narazie na cieśnin'c panuje spokój - pocieszył go 
Bendze. - Ale, oczyw_iście, sp :eszyć się trzeba. 

. ~a. brzegu d~ł s · ę słyszeć gwizdek, który brzmiał gło
śnie] lub przycichał. Zapłonęły ognie, oświetlając cały 
teren i drogę lodową. 

- - Zdaje mi się, że się zaraz położę, - mówił Aleksy. 
- Polo.i.ę s ę i zasnę ·tutaj na lodzie .•• 

- Alosza, zapomniałem ci powiedzieć„. Rano, po co-
dzicn:i.yi:i1 sprawozdaniu o biegu prac, Greczkin wspom
niał o Zeni Kozłowej. - Beridze mówił powoli, nied„ 
bale cedząc słowa. 

- Cw coś jej S!ę stało? - zaniepokoił sie Aleksy. 
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